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Czy nie zbytni optymizm ? 


PARYŻ (PAT). Omawiając przebieg dnia 
wczorajszego w Genewie, dzienniki zwracają i- 
wagę na doniosłe znaczenie, jakie posiadają pe- 
wne momenty tego dnia dla nowej orientacji kon- 
ferencji rozbrojeniowej. Następnie prasa podkre- 
gla nieugięte stanowisko Herriota wobec mane- 
wru niemieckiego, popartego przez Włochy i So- 


wiety, zaznaczając, że stanowisko to świadczy o 
ciągłości polityki francuskiej od szeregu lat. Z po- 
rozumienia frąncusko-brytyjskiego pisma wypro- 
wadzają pomyślne wróżby dla sukcesu obradu- 
iących konierencyj i dla uzdrowienia atmosfery 
międzynarodowej. 


Przeciwko zbliżeniu francusko-sowieckiemu 


PARYŻ (PAT). Według „Le Figaro", rząd 
francuski zamierza wysunąć niebawem sprawę 
stosunków francusko - sowieckich. Nie zwróco- | 
no dostatecznej uwagi — pisze dziennik—na dłu- | 
gą rozmowę, jaką prowadził ostatnio Herriot Z | 
Dowgalewskim. Premjer francuski i ambasador 
sowiecki zastanawiali się wspólnie nad paktem o 
nieagresji między Francją a Sowietami. Zdaniem 
„Le Figaro", pakt ten byłby bardzo niekorzystny 
dla stosunków Francji z Japonją, gdyż na wypa- 
dek wojny między Sowietami a Japonią Francuzi 
musieliby zachować „szkodliwą rezerwę moral- 
ną“ i nie mogliby dostarczać krajowi, walczące- 
mu przeciwko Sowietom, broni, amunicji i t. p. 
Pozatem wzbudza niepokój zawarcie paktu o nie- 
‘agresji przez rząd, mający w swem łonie niejed- 


0 pomoc dla rolnictwa 


ESSEN (PAT). Jak podaje „Kólnische Volks- 
zeitung“ partja centrowa wniosła do Landtazu 
petycję, domagającą się przyjścia z pomocą za 
chodnim Niemcom. Położenie rolnictwa zachod- 
nio-niemieckiego jest równie zagrożone, jak i na 


nego ministra przyjaźnie usposoblonego dla põll- 
tyki chinofilskiej. Zdaniem dziennika, fakt, że 
Rosja sowiecka wskutek polsko - sowieckiego i 
francusko - sowieckiego paktu o nieagresji wyco- 
fa wojska ze swej granicy zachodniej, by je rzu- 
cić na Daleki Wschód, przez co usunięte zostanie 
niebezpieczeństwo, grożące Polsce, sprowadza się 
do tego, iż Francja poprze naród, z którym łączą 
ją przyjazne stosunki, ażeby szkodzić innemu za- 
przyjaźnionemu z nią narodowi. 

Tego rodzaju postępowanie byłoby nielojal- 
ne, zresztą zła wola Sowietów nie pozwala mieć 
zaufania do ich propozycyj i projektów, a polity- 
cy działający na rękę Sowietom, nie znajdą żad- 
nego usprawiedliwienia. 


zachodnio-niemieckiego 


wschodzie, i okazanie pomocy temu rolnictwu 
jest obowiązkiem rządu, podobnie jak pomaganie 
rolnictwu na wschodzie. Petycja domaga się 
stworzenia na wzór „Osthilfe“ t. zw. „Westhilfe". 


Przemysł austrjacki wobec skurczenia wywozu 


WIEDEŃ (PAT). Na wczorajszem posiedze- 
niu zarządu głównego związku przemysłu au- 
strjackiego omawiana była sytuacja gospodarcza 
Austrji, przyczem wyrażono zapatrywanie, że 
austrjacka polityka handlowa, która wchodzi w 
nową fazę na podstawie preferencyj, musi być 
wyłącznie polityką handlową na rzecz przemy- 
słu. Upadek gospodarki w Austrji może być 
wstrzymany tylko przez wzmożenie eksportu 
przemysłowego. . 


Prasa wiedeńska, zamieszczając powyższy 
komunikat, zaznacza, że skierowany on jest wyłą 
cznie przeciwko protegowaniu rolnictwa ze szko- 
dą dlawwrzemysłu. Przemysłowcy austriaccy do- 
magają się od rolników, by przez żądania dal- 
szych ograniczeń przywozowych. nie narazili na 
szwank rokowań handlowych, jakie toczyć się bę- 
dą na zasadzie preferencyj z Węgrami, Polską, 
i innemi państwami. 


Bohaterskie przygody Polaka 


PARYZ (PAT). Polak Marian Olewski, który odbył w 
ukryciu podróż na okręcie „George Philiprar", był u- 
przednio mechanikiem na jednym ze szwedzkich parow- 
ców, płynącym na. Daleki Wschód. Olewski po wyjściu pe- 
wnego dnia na ląd, spóźnił się na okręt. Nie mając pienię- 
dzy na powrotną podróż, tułał się od portu do portu I 
wreszcie udało mu się w Colombo dostać na pokład „Geor- 
ge Philippar* bez biletu. Przyłapany w czasie podróży, 


w iednym z naibliższych portów. Tymczasem nastąpiła 
katastrofa na okręcie. Olewski zachowywał się po boha- 
tersku. Dla uratowania tonących rzucał się kilkakrotnie do 
morza, które roiło się od rekinów. Wraz z towarzyszami 
niedoli przewieziony został do Dżibuti, a stamtąd na po- 
kładzie „General Viron" przybył do Marsylii, gdzie, Jako 
oskarżony o podróż bez biletu, skazany został wczoraj 
przez Trybunał na 8 dni więzienia, 


miał być oddany władzom podczas zatrzymania się okrętu 


SOWIETY DOKONUJĄ ZAKUPÓW 
W ANGLJI 
LONDYN (PAT). Rząd Sowietów. zamówił 
za pośrednictwem British Steel Export Associą- 


tion 40.000 ton blachy czarnej. Dostawa ma ña- 
stąpić w ciągu czerwca i lipca r. b. Weksle so- 


g 


lwieckie na 18 miesięcy uzyskały gwarancję rza: 


du angielskiego. 3 


PROCES O ZAMACH NA MUSSOLINIEGO 

RZYM (PAT). Proces przeciw -zamachowco- 
wi Angelo Sbardellotto przed Trybunałem Spe- 
cjalnym rozpocznie się dn. 16 czerwca. 


PRACE NAD NOWEMI PROJEKTAMI 
POMOCY ROLNICTWU 


W związku z rozpoczynającym się wkrótce 
nowym rokiem gospodarczym cała uwagą czyn: 
ników rządowych skierowana jest obecnie na za- 
gadnienia rolnicze. Jednocześnie jak się dowia- 
dujemy — prowadzone są w rządzie prace nad 
dalszemi projektami ustawowemi, które zmie- 
rzają w kierunku ulżenia ciężkiej sytuacjł finan- 
sowej rolnictwa. Chodzi przedewszystkiem o 
projektowane rozporządzenie o nadzorach sądo- 
wych w rolnictwie, które niebawem ma się 
ukazać. 


UROCZYSTOŚCI POLSKO-WĘGIERSKIE 
W MOCHACZU 


BUDAPESZT (PAT). W związku z zeszło- 
rocznemi uroczystościami odsłonięcia w Mohaczu 
pomnika ku czci poległych tam Polaków otrzy- 
mali burmistrz miasta Mohacza Ludwik Margitay 
krzyż oficerski „Polonia Restituta“ a sekretarz 
Kazimierz Horwath"krzyż kawalerski, 


ROZMOWA HERRIOT — GRANDI 


GENEWA (PAT). Herriot. przyjął wczoraj 
wieczorem włoskiego ministra spraw zagranicz- 
nych Grandi'ego. 


W DRODZE DO LOZANNY 


PARYŻ (PAT). Delegacja angielska, którą 
przybyła do Paryża wczoraj wieczorem, udała 
się niebawem w dalszą podróż do Lozanny. Da 
pociągu pośpiesznego, wyruszającego z Paryża 
o godz. 22.15, wsiadło 40 członków delegacji, Mi- 
nister Finansów Chamberlain, minister. Spraw 
Wewnętrznych Samuel oraz minister Handlu 
Runciman odjechali w kilku minut później spe- 
cjalnym pociągiem. 

PARYŻ (PAT). Jako eksperci spraw rolnych 
przy delegacji francuskiej na konferencje lozań- 
ską wyjechali Jules Gautier, Auge-Laribe oraz 
Pierre Halle. 

PARYŻ (PAT). Wczoraj o godz. 9.50 wiecz 
paca do Genewy minister Lotnictwa Pain- 
levé. 


ZMIANY W DYPLOMACJI LITEWSKIEJ 


RYGA (PAT). Z Kowna donoszą, iż dyrektot 
departamentu administracyjnego M. S. Z. Auk- 
sztolis został mianowany posłem w Czechosłowa- 
cji. Dyrektorem departamentu admin. M. S. Z. 
mianowano b, posła w Londynie Bizauskasa. 


SAMOBÓJSTWO W KULUARACH 
SEJMU PRUSKIEGO 


BERLIN (PAT). W kuluarach sejmu popet- 
nił samobójstwo b. członek pruskiej rady państwa 
La Grange, należący do partji socjal-demokra- 
tycznej. Powód samobójstwa nieznany., Zamach 
samobójczy przedstawiciela partji socjal-demo-, 
kratycznej wywołał wielkie wrażenie. 


POTWORNE MORDERSTWO 

LONDYN (PAT). Londyn poruszony został 
wczoraj okrutną zbrodnią, dokonaną w lasach 
hrabstwa Kent na północo-wschód od Londynu. 
W lesie przydrożnym znaleziono zwłoki trzęch 
kobiet: 70-letniej, 35-letnie] í 13-lętniej. Okazało 
się, że zamordowane należą do jednej rodziny, 
przyczem najstarsza jest babką, druga z rzędu 
córką, a najmłodsza wnuczką. Policja otoczyła 
cały las I zorganizowała przy pomocy psów. polj- 
cyjnych obławę na zbrodniarza, którego schwy- 
tano. Śledztwo w toku. 
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O BRYTYJSKĄ LIGĘ NARODÓW 


Przed wyjazdem do Paryża, a dalej do Lo- 
zanny na jeszcze jedną konferencię odszkodo- 
wawczą, premier angielski, p. MacDonald w ostat- 
ni piątek stoczył prawie pięciogodzinną bitwę z p. 
de Valerą, prezydentem rządu irlandzkiego, bi- 
twę bez wyniku. Na froncie angielsko--irlandz- 
kim wszystko pozostaje narazie tak, jak było. De 
Valera upiera się przy ustawie, załatwionej już 
przez izbę posłów w Dublinie; ustawa ta skreśla 
w traktacie angielsko-irlandzkim z grudnia r. 1921 
rotę przysięgi na wierność królowi, którą skła- 
dają dotychczas posłowie irlandzcy, a skreśla ją 
bez zgody strony angielskiej. Gabinet londyń- 
ski obstaje przy tem, że bez uprzedniego porozu- 
mienia z nim Irlandja nie posiada prawa do ta- 
kiej zmiany swej konstytucji. 


Zapowiedziawszy już dawniej, że w razie ta- 
kiej zmiany wyciągnie swe konsekwencje, rząd 
angielski przez usta p. J. H. Thomasa, ministra 
do spraw dominjalnych, w dn. 1 czerwca w Izbie 
Gmin podał do wiadomości pierwszą taką kon- 
sekwencję. Oświadczył mianowicie, że ze wszy- 
stkiemi dominiami, a także z Indjami wschod- 
niemi prowadzi dyskusję na temat rozpoczynają- 
cej się za miesiąc imperialnej konferencji gospo- 
darczej w Ottawie, ale z Irlandją o tej sprawie 
nie rozmawia. Na pytanie labourzystów, skąd ta- 
kie wykluczenie Irlandji, p. J. H. Thomas dodał, 
że rząd angielski „nie jest zainteresowany w roz- 
poczynaniu nowych rokowań z ludźmi, nie oka- 
zującymi gotowości do zachowywania umów za- 
wartych", a dalej, że „niema żadnego powodu, 
dla którego traktat, podpisany w Ottawie, miałby 
być lepiej uszanowany od traktatu, podpisanego 
w Londynie". 

Już następnego dnia w sprawie tej zaszedł 
nagły i niespodziewany zwrot. Wysoki komisarz 
Wolnej Irlandji w Londynie, p. Dulanty zgłosił 
się z zaproszeniem p. De Valery do rozpoczęcia 
„wstępnej dyskusji o obecnych trudnościach w 
związku z konferencją w Ottawie". Rząd angiel- 
ski skwapliwie skorzystał ze sposobności, by wy- 
kazać najlepszą wolę wobec Irlandjl. Dn. 6 b. m. 
p. Thomas, donosząc Izbie Gmin o kroku p. de 
Valery, zapowiedział, że jeszcze tego samego 
wieczora wyjeżdża do Dublina w towarzystwie 
lorda Hailsham (byłego kanclerza i wybitnego 
prawnika) i że na dalsze rokowania p. de Valera 
przyjedzie do Londynu. Posypały się na to naj- 
rozmaitsze zapytania zwolenników i przeciwni- 
ków „ostrego kursu* w stosunku do Irlandji. Min. 
Thomas w swych odpowiedziach zaznaczył, że 
rząd angielski nigdy nie odżegnywał się od ro- 
kowań z Irlandją, która atoli dotychczas — t. zh. 
od wyborczego zwycięstwa p. de Valery — dzia- 
łała wyłącznie na własną rękę, obecnie zaś po 
raz pierwszy występuje z propozycją dyskusji. 
Przyjmując tę propozycję, rząd nie odstępuje od 
żadnej zasadniczej linii; Anglja nie odmawia żad- 
nemu dominium sposobności do roztrząsania je- 
go poglądów, a każdy sobie życzy, bv pospolity 
rozsądek i pospolita uczciwość (common sense 
and common honesty) zwyciężyły; zatem będzie 
lepiej, jeśli w tej chwili nie będzie dalszej w izbie 
dyskusji. 

Ta konferencja angielsko-irlandzka, dość na- 
gle zorganizowana i błyskawicznie prżeprowa- 
dzona, stała się jednem z najaktualniejszych za- 
gadnień imperjum brytyjskiego, spychając pary- 
ską wizytę premiera, konferencję lozańską, roz- 
brojeniową, a nawet przygotowywaną światową 
gospodarczą na plan drugi, a może i trzeci. A 
chociaż wynik rozmów z p. de Valerą równa się 
dziś zeru, należy pamiętać, że lipcowa konferen- 
cia wszechbrytyjska w Ottawie w ocenie Anglii 
i wszystkich państw, należących do imperium, 
jest wydarzeniem wiele ważniejszem od wspom- 
nianych międzynarodowych poczynań dyploma- 
tycznych. Prawda, że ani koła polityczne anziel- 
skie i irlandzkie, ani prasa obu krajów nie spo- 
dziewały się przełamać wszystkich trudności w 
Dublinie i w Ottawie po dwuch dyskusjach z pre- 
zydentem rządu Wolnej Irlandji. Lecz trzeba so- 
bie uświadomić, że od dłuższego już czasu, a 
szczególnie ód sprawy mandżurskiej i` niemiec- 
kiego wyparcia się wszelkich zobowiązań, pły- 
nących z planu Younga — wyparcia się, zawar- 
tego w znanych oświadczeniach kanclerza Brii- 
ninga z początku r. b. — zniechęcenie. opinii an- 
glo-saskiej do metod, których symbolem jest Ge- 
newa, poczyniło, niestety, wręcz przerażające po- 
stępy. Nawet tak gorący zwolennik tych metod, 
jak p. Wickham Steed, odzywa się o ich wyni- 
kach ostatnio coraz to sceptyczniej.. Polityczny 
empiryzm angielski nie może się poprostu pogo- 
dzić z jałowym biegiem młynów międzynarodo- 
wych, nie dających żadnej prawie mąki, więć 


zwraca się coraz wyraźniej ku swej własnej ol- 
brzymiej domenie, jaką jest imperjum brytyjskie, 
gdzie zwykł od wieków działać politycznie twór- 


czo, to drobnemi, ostrożnemi posunięciami prak- | 


tyki codziennej, to czasami śmiałym skokiem, ale 
zawsze wytrwale, zawsze gotowy do zmiany me- 
tod, nawet napozór nielogicznej, byle zgodnej z 
logiką konieczności życiowych. 

Ta logika konieczności życiowych, nakazują- 
cych Wolnej Irlandji pozostawanie w zespole 
imperium brytyjskiego, zmusiła p. de Valerę do 
pierwszego gestu ugodowego. Kanada zaprosiła 
Irlandję na konferencię ottawską. Ale najlepszy 
układ preferencyjny, zawarty z wszystkiemi do- 
minjami angielskiemi, nie powetowałby Irlandii 
utraty rynku angielskiego, gdyby Anglia w Otta- 
wie podpisała układ taki z dominjami, wyklucza- 
jąc tylko Irlandję. Mimo pewnej skłonności do 
doktrynerstwa, właściwej synom Zielonej Wy- 
spy, politycy irlandzcy jednak nie stracili gruntu 
realnego pod nogami. Senat irlandzki przyjął 
wprawdzie ustawę o zniesieniu przysięgi w dru- 
giem czytaniu większością 21 głosów przeciw 8, 
ale przy wstrzymaniu się aż 17 senatorów od gło- 
sowania; a w trzeciem czytaniu, właśnie w ze- 
szłym tygodniu, uchwalił 33 głosami przeciw 24 
poprawke. że ustawa wchodzi w życie dopiero 
po dojściu do skutku porozumienia z Anglją, zaś 
aż 30' głosami przeciw 10 odrzucił wykreślenie 
z konstytucji irlandzkiej traktatu z Anglią z ro- 
ku 1921. Znaczenie tych uchwał jest jasne, ich 
wynik pratyczny taki, że p. de Valera musi albo 
rozwiązać parlament, albo czekać 18 miesięcy na 
wątpliwą prawomocność zniesienia przysięgi: bez 
zgody senatu i bez zgody Anglji. Alternatywa 
mało ponętna wobec gospodarczego i polityczne- 
go położenia Irlandji. Nie jest więc wykluczone, 
że bodaj w Ottawie p. de Valera spróbuje nawią- 
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zać na nowo zerwaną w Londynie nić rokowań. 
Na jego decyzję wpłynąć może też przebiez dy- 
skusji irlandzkiej w parlamencie angielskim, która 
zapewne wkrótce się odbędzie. 


Zerwanie rokowań z p. de Valerą przyjęła 
Anglja bez rozczarowania, tak, jak bez przesad- 
nych nadziei czeka na konferencję w Ottawie. 
jZiazd ten mą dla Anglików znaczenie pierwsze- 
go posunięcia na gruncie bardzo trudnym głównie 
dlatego, że wybitnie protekcjonistyczna polityka 
handlowa dominiów od lat wielu przy jednocze- 
snem libre-echange'yźmie metropolii zwęziła na- 
razie zakres korzyści, jakie metropolja mogłaby 
bezpośrednio osiągnąć ze stworzenia wielkiego 
wszechbrytyjskiego obszaru preferencyjnego, nie 
wchodząc w kolizję z państwami, z któremi po- 
siada traktaty handlowe. Konferencja ottawska 
jest mimo to początkiem przedsięwzięcia, które 
choćby miało rozwijać się powoli, musi wzbudzić 
uwagę całego świata, nietyle może ze względów 
gospodarczych, ile politycznych. Gospodarczo 
świat cały, razem z imperjum brytyjskiem, pod- 
dał się krótkowzrocznemu egoizmowi, który sta- 
ie wpoprzek istotnej współpracy narodów w wal- 
ce z kryzysem. Polityczne skupienie się myśli 
angielskiej tak wyraźne i tak wyłączne dokoła 
konferencji w Ottawie — chociaż bez przecenia- 
nia jej możliwości — jest znamiennym objawem 
postępów, jakie poczyniła idea „brytyjskiej Ligi 
Narodów* od czasu, kiedy sir Austen Chamber- 
lain, jeszcze jako minister Spraw Zagranicznych, 
po raz pierwszy. ją wypowiedział na zebraniu Li- 
gi Narodów w Genewie. Jeśli w świecie angiel- 
jskim idea ta dziś bierze górę nad ideą genewską, 
tto głównie zawiniły temu liczne bezcelowe kon- 
ferencje, na które jeden z głównych uczestników 
przybywał zawsze nietylko "bęz. drobnego choćby 
zapasu pospolitego rozsądku, ale i bez... pospo- 
litej uczciwości. 


M. Goryński 


W sprawie służby 


Komisarz Rzplitej w Qdańsku złożył wysokiemu ko- 
misarzowi Ligi Narodów replikę polską w spórze, doty- 
czącym organizacji służby celnej na terenie w. m. Gdań- 
ska. 

Jak wiadomo, rząd polski w marcu r. b .zwrócił się 
do wysokiego komisarza Ligi Narodów z wnioskiem o de- 
cyzję, któraby zapewniła Polsce możność należytego zor- 
ganizowania służby celnej na obszarze w m. Gdańska, Wy- 
stąpienie to rząd polski oparł z jednej strony na wyraź- 
nych postanowieniach traktatu wersalskiego i konwencji 
paryskiej, według których jednostka celna w Gdańsku jest 
organem wykonawczym systemu celnego polskiego i pol- 


Na wi 


celnej w Gdańsku 


skiej polityki ekonomicznej, z drugiej zaś strony na tem, 
że doświadczenie ostatnich 10 lat wykazało, iż istniejący 
ustrój administracji celnej, poddany organizacyjnie : wła- 
<dzom- gdańskim jest szkodliwy tak. dla* administracji cel- 
nej Rzplitej jak niemniej i dla stosunków polsko-gdańskich 
wogóle. 

Senat gdański w swej odpowiedzi, zawierającej około 
100 stronic, usiłował osłabić argumentację rządu polskiego. 

Obecnie złożona replika polska zbija argumentację se- 
natu i podnosi szereg nowych momentów na poparcie swej 
tezy. 


MARSZAŁEK PIŁSUDSKI UDEKOROWAŁ | Wieczorem odbyło się w gmachu Prezydium Rady Mini- 


TRUMNĘ PUŁK. BARTHLA KRZYŻEM 
VIRTUTI MILITARI 

W uzupełnieniu wczorajszego sprawozdania z ekspor- 
tacji zwłok $. p. pułk. Barthla de Weydenthala, dodać na- 
leży, że Marszałek Piłsudski, który przybył na dworzec 
główny, wysłuchał egzekwij, odprawionych przez ks. pra- 
łata Jachimowskiego w salonach recepcyjnych, poczem 
udekorował prochy $. p. pułk. Barthla krzyżem Virtuti Mi- 
litari. 


DZIENNIKARZE POLSCY 

PRZYJĘCI PRZEZ KRÓLA KAROLA 

Z Bukaresztu donoszą, że wczoraj zakończone zostały 
obrady siódmego zjazdu Porozumienia Prasowego Polsko- 
Rumuńskiego, uchwaleniem rezolucyj, dotyczących: po- 
$zanowanią pokoju i traktatów, przeciwdziałania fałszy- 
wym informacjom, „współpracy gospodarczej oraż kilka 
technicznych. 

Po zakończeniu Zjazdu król Karol przyjął delegację 
dżiennikarzy polskich z hr. Adamem Romerem na czele. 


strów przyjęcie na cześć gości polskich. 
Dziś dziennikarze polscy odbędą wycieczkę do Sinaia 


PRZYJĘCIA U MIN. BECKA 


Podsekretarz stanu w Ministerium Spraw Zagranicz- 
nych, min. Józef Beck, przyjął w dn. 13 b. m. ambasadora 
Francji, p. Laroche'a. W dniu 14 b. m. min. Beck przyjął 
nowomianowanego posła Rumunji w Warszawie, p. Ca- 
dere'a. 


DELEGACJA NA KONFERENCJĘ. LOZAŃSKĄ 

Cała delegacja polska na konferencię reparacyjną w 
Lozannie, rozpoczynającą się w najbliższy czwartek dn. 16 
b. m., opuściła już Warszawę. 

Kierownik delegacji, min. Zaleski zriajduje się już od 
dwóch dni w Genewie, skąd uda się do Lozanny. Z War- 
szawy wyjechał wczoraj min. Szumlakowski, nacz. Lipski 
i zastępca dyrektora departamentu w Min. Skarbu, dr. Je- 
rzy Nowak. 

Zastępca delegata polskiego, dr. Mrozowski, jest już 


również w drodze do Lozanmy, a min. Anatol Miihlstein uda . 


się do Lozanny z Paryża w dniu jitrzejszym, 


U ah EMAS DEA mi iH da a SASEA A AENA LAE A SA TO T FANNA 
Rabin Radzymiński o rozmowie z Marsz. Piłsudskim 


W jednym z ostatnich numerów żydowskiego pisma 
„Cwal Batog" p. t. „Jak rabin Radzymina rozmawia z Mar- 
szałkiem PHsudskim", zamieszczone zostało następujące 0- 
powiadanie rabina radzymińskiego: 

„Udałem się do p. Marszatka Piłsudskiego — mówił ra- 
bin — i prosiłem go aby pozwolili żydom na otwieranie w 
niedzielę sklepów. 

P. Marszałek zapytał mnie: 


dom 
Iny, 


— Czy są żydzi, którzy mają sklepy otwarte w ? 
— Są tacy żydzi — odpowiedziałem, dz 
— Czy może Pan uczynić, ażeby wszyscy żydzi mieli 
w sobotę sklepy zamknięte? — pytał dalej miie 
— Nie, Marszałku. 
— To jak może Pan mnle prosić, bym kazał, by ty- 
wolno było mieć sklepy otwarte w niedzielę? Jeżeli 
rabluie, sle możesz, to ja również nie mogę”. 


Pierwsze rozmowy i konferencje w Genewie 


sona.. Do, posiedzenia tego przywiązywano wielką wagę. dobrowadzenia do kompromisu” pomiędzy zdecydowanymi 
Spodziewano się, że z jednej strony zdrówno Hender- awolennikami . zniesienia prohibicji, a. tymi, którzy pragną 


W toku wczorajszych prywatnych narad mężów .staqu | 

w Genewie, rozmowy szły w klerunku przedłużenia mora- 
torium dla długów wojennych I w kierunku przyjęcia przez 
Konierencię Rozbrojenłową postulatu przerwy w, zbróje- 
nlach do lat 10.przy lednoczesnej redukcji budżetów woj- 
skowych. Ze strony Francji deklaruje się podobno gotó- 
wość do zredukowania budżetu wojskowego 0 5 do 10 pre: 
Przerwa w zbrojenłach ma być wedle planów angie|- 
sko-francuskich połączona z czemś w rodzaju „rozejmu po- 
lltycznego”. Kierownicy polityki francuskiej 1 angielskiej 
pragnęliby osiągnąć to „polityczne zawieszenie broni" 


przez wzmocnienie Paktu Kelloga drogą ogłoszenia przez | 


wszystkie państwa wspólnego manifestu, deklarującego w 
sposób uroczysty najszczerszą chęć wszystkich utrzyma- 
nla pokoju. -t R 


. 

Zupełna niepewność panuje co do przebiegu 1 co losów 
konferencji Iozańskiej. Delegaci wyleżdżają Już częścia- 
wo dzisiaj do Lozarmy, niektórzy dopiero w czwartek ra= 
no. Minister Załeski będzie do Lozanny dojeżdżał z Gene- 
wy, gdyż w plerwszem stadjum konterencji traktującem © 
reperacjach, Polska jest naogół mało zainteresowana, Nie- 
wiadomo pozatem dotychczas zupełnie, co będzie przed- 
miotem obrad Konferencji lozańskiej, gdyż zależy te nadal 
od przeblegu rozmów zarówno między MacDonaldem jak 
t Herriotem, jak zwa 1 od stanowiska Wnts 

* 1 r:% 
Wczoraj popołudniu odbyło się ać „prezydjum 


son — 


konkretnemi propozycjami co do urealnienia dalszych prać | 
Kónterencji Rozhrojeniowej, , 


zostało już: postanowione. Stronnicy Hoovera z sekreta- 
rzem Wojny Hurley'em na czele, czynią wysiłki w celu 


jak to. zapowiedział — jak 1 z drugiej strony Hef- ażeby ustawa- prohibicyjna została poddana ponownie. rog= 
|rlot 1 MacDonald, po uzgodnieniu stanowiska, wystąpią | wałaniu poszczególnych stanów. Zwolennicy FoG kaj 


becnie zostali częściowo usunięci w cień, 
W OBRONIE DOLARA, W toku obrad kongresu partt 


Tymczasem popołudniu okazało się, że rozmowy Her- repubłikańskiej przemawiał sen. Dickinson, oświadczając, 
rlota 1 MacDonalda nie są właściwie jeszcze zakończone, | że wytrwanie Ameryki przy standarcie złotym jest równo 
skutkiem. czego dotychczasowe wyniki rozmów” tych mie f żriaczne z fej bezpieczeństwem. Dolar musi być zachowa- 
mogą być brane jako realna podstawa dalszych prac Kon- | ny jako waluta stała. 


terencji. 


ZGOŃ POSŁA NA TRYBUNIE PARLAMENTU, 'Wczo- 


W. ocledraali, „prezydjum Konferencji brall udział m,| raf w Izbie, w Waszyngtonie w czasie przemówienia zmarł 
in, Herriot, Paul Boncour, Simon, Zaleski I Grandi, „W to=| ną, udar ‘serg, poseł demokratyczny Edward Esliċk._ 


ku. obrad prezydjum zgłoszona „została. przez amb. "Nadole 


nego : propozycja. niemiecka, zmierzająca (iQ rozbrojenią ter j 


kościowezo. 

„ Propozycja. niemiecka nie wnosi nic. nowego |do. asike 
sji nad. rozbrojeniem jakościawem. Domaga się ona pónQ- 
wale, by komisja główna uznała, iż rozbrojenie Jakościowe 
winno objąć te wszystkie rodzaje broni, których posładania 


; Eksport francuski zamiera" 


++ Zrzeszenie ekspansji ekonomicznej Francji. obejmujące 
większą część stowarzyszeń producentów. francuskich, wye 


zakazał: Niemcom traktat wersalski, a więc artylerje powy- stosowało -do premiera Herriot memorjał,. oświadczałący 


żel: 100. mim., czołgi, samochody 1 pociągi pancerne, fortece 
położone o mniej niż 15 kim, od granicy, okręty linjowe poy 
wyżej 0.000 ton, awiomatki, łodzie: podwodne oraz. całe 
lotnictwo wojskowe, Do tego dorzuca propozycja . broń 
bhon: 1 bakterjołogiczną. 

FRA * 


"Wczoraj. przed. południem minister Zaleski konterował 


Konterencji Rozbrojeniowej pód prroyosnlotwen Hender- | pouinie z premierem Herriot, Rozmowa trwała godzinę. 


KRONIKA ZAGRANICZNA. 


(Według telegramów. własn, (ch i agencyjnych) 


Ogłoszenie dekretu podwyższającógo pódatki w Niemczech: 


Prezydent Hindenburg — jak zapowiadaliśmy — pod- 
pisał wczoraj popołudniu nowy dekret finansowy, wcho- 
'dzący w życie 1 lipca r. b, Postanowienia dekretu, doty- 
czące wprowadzenia nowych podatków, o czem wczoraj 
szczegółowo donosliiśmy, wywołały silny ferment w se 
publicznej. 

Niemiecki związek majsttów w Diisseldoritie w imie. 
nia 120.000 członków ogłosił ostry: protest przeciwko rę- 
dukcji zapomóg dla bezrobotnych, zrzucając: całą odpowie 
dzialnóść za następstwa tego rodzaju polityki: -ma'* rząd 


FRANCJA 

CAILLAUX, WYBRANY ZOSTAŁ prezesem , "komisji 
„finansowej senatu. * 

DAR DLA MUZEÓW POLSKICH. w Boulogne sur 
Mer, otworzony został testament zmarłego niedawno fran- 
cuza Paul Marmoppan, który ofiarował w testamencie rzą- 
dowi polskiemu legat 150.000 franków na rzecz muzeów 
polskich, a mianowicie dla Muzeum Naródowęzow Wóz 
szawie, Muzeum Historycznego w Krakowie oraz Maze 
w Neta 1 Poznaniu. 


NIEMCY ` 

KANCLERZ KONFERUJE Z HITLEREM. w. dniu 
wczorajszym kanclerz v. Papen odbył konferencję z Hitle- 
rem i pos. Goeringiem. 

„DEMONSTRACJA . ODWETOWA.. Biuro Wolffa ko- 
munikuje, że dzisiaj z okazji 10-ej rocznicy przyłączenia 
"części Q. Śląska do Polski, na całym obszarze niemieckiego 
Śląska flagi na gmachach rządowych-i komunalnych opusz- 
czone zostaną do połowy masztu. 

Nadprezydent prowincji zwróci się pozatem do Iudnoś- 
ci.z wezwaniem do przyłączenia się do manifóstacjł. * > 

O godz, 12-ej w południe.na znak żałoby ruch kolejo- 
wy na całym terenie prowincjł PORÓONIE . wstrzymany. na 
przeciąg 1 minuty. 

Prasa nacjonalistyczna ogłasza artykuły 0. plebiscycie 
górnośląskim, w których daje wyraz opinii, żę dla Nie- 
miec istnieje tylko jedno rozwiązanie kwestij, Q. Śląska, 
4 mianówicie wcielenie całego Sląska do. Rzeszy. 

ZAMACH NA KLUB JAPOŃSKI. Na klub. 


machu rewolwerowego. Pięciu zamachowców wtargnęto! 
do klubu, gdzie rozpoczęli strzelaninę z: rewolwerów... Zbie- 
giem okoliczności nikf nie został ranny. Sprawców zama- 
chi, którymi są zapewne tutejsi komuniści, nte zdołano 


ująć. 
AUSTRI. 

MATUSZKA PRZED SIŁ Dzia Sa skie 
przysięgłych w Wiedniu, rozpoczyna się seńsńtyjiy proces 
Sylwestra Matuszki, oskarżonego o dokońanić' szeregu za” 
machów kolejowych. W Austrji Matuszka 'dokońał dwóch 
zamachów kólejowych' pod Ansbach, za co. grozi mu kara 


„Japoński. e 
mieszczący się w Berlinie przy Motzstrasse, dokonano za” |, 


od 5 do 10 lat. Proces ma potrwać 4 dni, Proces*wiedeński | -- 
będzie prologiem do ekstradycji Matuszki rządowi węzier- 


Rzeszy. 
Prezydjum naczelnego związku niemieckich Hiwalidów 
wojennych wystosowało do prezydenta Hindenburga tele- 


gram, “wzywający go do nie podpisywania zarządzeń, prze- | ` 


widujących redukcje rent, gdyż soea to może zaufanie 
do; władz: państwowych, 

- Również zjazd „centralnego abe emerytów., zlost 
protest przeciwko. redukcji zapomóg. i: rent. z tytułu. ubęzs 


że przedstawiciele francuskiego przemysłu eksportowego 
zwtacają się do rządu z wyrazami. rozpaczy, stwierdzając 
trudności związane naogól z akcją sprzedaży, Memoriał 
podkreśla specjalnie szkodliwy wpływ, jaki wywiera- w 
wielu krajach zakaz wywozu dewiz. . Przemysł francuski, 
który zagranicą wyrobił narodowi francuskiemu świetną 
opinię, skazany jest na zagładę. Potężna aktywność, oży« 
wiająca dotychczas różnorodne rejony przemysłowe Fran- 
cit i przyczyniająca się do rozwoju i dobrobytu frąncy- 
skich miast portowych i która uczyniła z Paryżą wielkie 
centrum handlowe, zamarła. Skargi te, zaznaczą memor: 
jal, nie zawierają żadnej przesady i o, ile tego zajdzie pov 
treęba, każda gałęź przemysłu francuskiego może dostar- 
czyć: dokładnych i zatrważających danych. Sila . oporu 
eksportu francuskiego jest już na wyczerpaniu.. Francją. 
miusj przystąpić bezzwłocznie do złagodzenia taryf cel- 


"| nych, opartych na wzajemności. Polityka kontyngentowa- 


nia mogła hyć prowadzona jako. dorywcze środki obrony. 


„Szczegóły uratowania Hausnera 
Korespondent PAT w Londynie wystat wczoraj w, pó 
Tudnię dępeszę iskrową do Hausnera, prosząc koo E 


pieczeń społecznych, których następstwem może być tylko | ; gi K 


niepokój, sł ppaekacywadie: S verbuahn OPOROT 


"sierpnia Matuszka . „dokonał zamachu „na pociąg pośpićszny 
kozę — Berlin pod Jiteborgiem. _Pocłąg spadł wów: | 
ndsypu wysokości 10 metrów, przyczem 10 os6h 
ode HAS; At) 
0-0 LITWA 

` wciAŻ PSYCHOZA WILEŃSKA. Na zjeździe bit 
ków min. Zaunius powtórzył, że w sprawie wileńskiej Li- 
(wa me żmieniłź swego stanowiska i że pod tym wzglę- 
dem nie zaszły żadne zmiany w polityce rządu litewskiego, 

Związek wyzwolenia Wilna rożpoczął nową kampanię | 
przeciwpolską, w* której biorą udział: również- zamiegzku- 
jacy w Kownie członkowie ukraińskiej orzanizacji nacjona- 
listycznej Konowalca. Związek Wyzwolenia Wilna -wy. 
dał pół miliona t. zw. „paszpórtów wileńskich" celem sprze- 
daży ith i uzyskania środków na-fundusz- wyzwojenia Wil- 
na, Funduszem tym zarządza : bezpośrednio. REESS, 
Smetona. : 

„ Charakterystycznem jest, że zwrócono się również. dę 
polskich szkół mniejszościowych, zmuszając dzieci; „polskie. 


„ | do kupowania paszportów. wileńskich t do brania; udziału w 


propagandzie przeciwpolskiej. ni 


`t SOWIETY 
CHOROBA STALINA. Od kilku dni bawi w 
znakomity internista niemie 
ry Zosta! pónównie wezwany celem zbadania Stalina, Wes 
zwano, również kilku innych lekarzy” Śpecjklistów nićrhićc- 
kich, Podobno stan „zdrowia Stalina znacznie sę po; 


go ocat JĄPONJA ©) 


skwie | 


jrof. Hermann Sóndek, któ- | 


NOMINACJA MINISTRA SPRAW ZAGRANICZNYCH | 
Cesarz’ podpisał "wczoraj nominację hr. Uchida na mitistra| 
Spraw; Zagranicznych. Uchida był :poprzednio: prezesem) 
południowo - mandżurskiego towarzystwa kolejowego. 

„REGLAMENTACJA „WALUTOWA. Obie izby parla- 


stasie dać swą własną relację, wobec czego daly je. 
może jej przesłać dla prasy polskiej, ale nie ma nawet 
dość sil; aby opowiedzieć ją kapitanowi. *Wilson daję ña- 
stępnie dramatyczny opis, jak znaleziono "Hadishera, a 
brzmi: 

"Wieczorem, dn. 11 czerwca zawłały wiatry zófidni2 
wo-zaćhodnie, barometr zaczął spadać, niebo stalo Się' zdr 
chmnurzone 1 pole widzenia na poruszonem morzu „Pardżę 
ślę zmniejszyło. Obserwowałem miorze razem z' molni 
pierwszym porucznikiem, przyczem ja' badałeni *powierże 
chnię morzó na wschód, porucznik zaś na zachód. W péis 
nej ‘chwili. porucznik zwrócił moją uwagę na jakiś przeds 
odległy o 4 mile. Z początku myślałem, że jest to mio 
wystający z wody kabel, lub płynący wrak; alè Specfaf* 
ne zhaki na przedmiocie spowodowały, że postanowień 
dokladnie, zbadać co to jest. 

$ wili przy pomocy teleskopu ustaliliśmy, “Że jest 
tó wystająca. część samolotu, którego 2/3 przod: zańurżoż 
nè były .w*wodzie. Na: samolocie nie: mogliśmy. zauważyć 
znaku życia, Dałem rozkaz zwolnienia. motoru i Przybliś 
żyfiśmy się. . Ciemności zapadały” bardzo raptownie. Poż 


` f fis$zore norze podrzióało całą maszynę do zóry, Zauia* 


| żyliśmy wówczas, postać, przytwierdzóną jakby dó maszy 
| åy: Syréný nasze ryknęły i nagle w odpowiedzi na to po 
Stać Się poruszyła | zaczęła. wymachiwać górączkówo tę 
amí, Kazałem opuścić szalupę i drugi poraćznik Wraż % 
g wofontarjuszami ruszył w stronę” samolot. Z odległości 
50'ktoków porucznik zawołał, przez megatóń 1 otrzymał 
odpowiedź w języki angielskim: „Jestem Stańistaw Haus* 
fet, wyrdtujeie mój samolot". Zachodziła odawa, żę Każć 
dej chwfi cały samolot zamirzy się w motzn, które Sta: 
| ató się, 6oraz hardziej poruszone, Qdy szalupa prżypłyć 
nęta do samolotu. Hausner poprostu spadł do niej bez sit. 
Szkltpa zabrała go natychmiast na Statek; żdy Hauśnera 
| wciągnięto na podkład było już zupełnie ciemne. Trzymać 
lac się Tetlwie na nogach, Hausner, podtrzymywaty przez: 


mentu przyjęły projekt ustawy, wprowadzającej rządową | 3 cięńskieti marynarzy, bówiem większość mej: załogi: sktaż 


kont lę obrotu. walutami zagranicznemi. 


STANY ZIEDNACZONE 
ONGATA DŁUGU POLSKIEGO. Antbasador Fj- 
lipówicz podpisał umowę, dotyczącą spłaty części „polskie, 
ro dłńgu, odłożonej przez moratorjum I Hoovera. Uklad „rze 
widuje spłatę tych kwot w przeciągu 10 lat. 

PRZED 


da: się z Chińczyków, /wstąpił na pokład, gdzie go powita: 
łem! Hadsnet odpowiedział: „Bardzo dsiękoje: Eóoikatite 
cżekałem'ta pana od 8 dni".- 

ni Wypowiedziawszy te śtowa Hausner zemdlał; Bada 
nie;lekarskie stwierdziło, że Hausner nie ma żadnych wówa 
* | nętrznych :'obrażeń, tylko zewnętrzne: rany 4 podr 

Nie mogłem dotąd nic z niego wydobyć, gdyż jest on zbyt 


WYBORAMI. Główne * zainteresowanie _ w | osłabiony, : aby opowiadać o swych przeżyciiich,* Narazie, 


żwiążku*z rozpoczynającą Się dziś konwóncją republika! 


f: | odkarmianiy go gwałtownie, gdyż jest on zupełnia: wy. 


skiemu 1 niemieckiemu. 13 września 1931 r.Matuszka do- | ską skupia się na walce jaka toczyć „się będzie z vacięto- | dzem: * Mansner miał niesłychane -szczęście, bowiełh w 


konat na Węgrzech 


szamachu na pociąg: pośpieszny pod| ścią dokoła sprawy prohibicji oraz ponownego: wyboru na | gędyiny "później zapanowała: na Atlantyku ; taka. mgła, * w 


Biatorbagy. Podczas tej katastrofy zginęło 22 ludzi. 8-go stanowisko prezydenta Hoovera, którego kandydowanie | nie bylibyśmy go zauważyli. 


„DZIEŃ POLSKU, 15 czerwca 1932 r. 


MIĘDZYN. KONGRES TEATRALNY W RZYMIE 


Tegoroczny, szósty z rzędu kongres „Międzynarodo- 
wego Związku Teatralnego", utworzonego w roku 1927, 
głównie dzięki staraniom i energii jego inicjatora, Firmina 
Gemier, zgromadził w Rzymie sporo uczestników z róż- 
nych krajów Europy z wyjątkiem Polski, która w ważnych 
I: doniosłych imprezach artystycznych częstokroć niestety 
udziału nie bierze, co niezawodnić osłabia nasz prestige na- 
zewnątrz. 

Na zjeździe obecnym najsilniej brzmiały dwie nuty: 
francuska i włoska, zupełnie jak w polityce wręcz odmien- 
ne, nawet krańcowe stanowiska zajmujące państwa. Re- 
łacje referentów francuskich z André Mauprey i Mattei 
Roussou na czele przedstawiały się bardzo pesymistycznie, 
wprost beznadziejnie wobec nieusunięcia ptzez rząd od 
tak dawna na widowiskach teatralnych ciążącego podatku 
„od zbytku“, „Przecież teatr—to nie luksus"— wołał w ża- 
pale pan Roussou. Stwierdził również, że konkurencja ki- 
na jest obiawem nie do pominięcia, pozatem brak z od- 
powiednim komfortem urządzonych sal teatralnych wpły- 
wa częściowo na upadek teatru francuskiego. « Czynnikiem, 
wwysuwanym na pierwsze niemal miejsce przez referenta 
francuskiego, jest nieprzychylny dla teatru ogólny nastrój 
społeczeństwa, zmaterjalizowanego lub też oddanego nā- 
miętnie sportom. 

Pewne znów zamieszanie, jakie nastąpiło ostatnio w 
dziedzinie kina, przypisuje Alfred Machard filmowi dźwię- 


kowemu. Sprawy filmowe nie mogly na zieździę rzymskim, 


przybrać należytych rozmiarów, ponieważ brakło: najważ- 
niejszych przedstawicieli sztuki filmowej — amerykanów, 

W przeciwstawieniu do francuzów przedstawiają się 
referaty gospodarcze kongresu, włochów, nadęt optymi- 
stycznie pomimo, iż Włochy posiadają wbrew śwej wielo- 
wiekowej chlubnej tradycji, może najgorszy dziś teatr w 
Europie. Pierwszego dnia obrad w pięknej sali na Kapi- 
tolu, nazwanej salą: Juljusza Cezara od wspaniałego, usta- 
wionego w niej posągu Cezara, przemawiał deputowany: 
do parlamentu, Pierantoni, prezes włoskiej „Korporacji wi~ 
dowiskowej* przypominając pokrótce szczytne założenia: 
„„Międzynarodowego Związku teatrów" i podkreślając ko- 
nieczność porozumienia się narodów ze sobą na gruncie 
teatralnym. Minister wychowania narodowegó, ‘Balbino 
Giuliano otwierając zjazd w imieniu króla włoskiego i Mas- 
soliniego, który okazał znaczne zainteresowanie' sprawami, 
rozpatrywanemi na zjeździe, określił teatr jako coś wiecz- 
nego, niezbędnego dla rodu ludzkiego. 

Z referentów włoskich fachowych z najważniejszą re- 
lącją wystąpił świetny Krytyk i znawca, teatru, 
D'Amico, generalny sekretarz. kongresu, wychodząc z za- 
łożenia, że o przesileniu teatralnem mówiono we Wł>- 
szech nawet wówczas, gdy z Włoch szły nowe prądy na 
Świat cały. O przesileniu mówiono zawsze, odkąd istniał 
"teatr, bo już nawet w starożytności kryzys teatru nie był 
nowością. 

Najwymowniejszym wykładnikiem uadku teatru we 
Włoszech w ostatnich latach jest zmniejszona frekwencja, 
która wyraża się w cyfrach w sposób następujący: Pod- 
czas, gdy w roku 1930, wpływy kasowe wynosiły okrągło 
226 miljonów lirów, to już w roku następnym tylko 184 
milionów. Spadek zatem wpływów kasowych 0 42 miljo- 
ny lirów w jednym roku jest pozycją zbyt poważną, by 


się £ nią można nie liczyć. Przyczyn przesilenia teatral- 
nego, pozostającego, oczywiście w ścisłym związku z 
ogólnem przesileniem ekonomicznem „szukać należy jesz- 
cze gdzieindziej, mianowicie w zmienionych po wojnie wy- 
maganiach i w odmiennem zupełnie nastawieniu publicz- 
ności powojennej, pózatem w złej organizacji wędrownych 
kompanij teatralnych włoskich, które pomimo dobrych, a 
nawet świetnych czasem aktorów kuleją i to mocno ż po- 
wodu braku odpowiednich urządzeń scenicznych i reży- 
serskich, bez których niepodobna wyobrazić sobie dziś już 
teatru współczesnego. Otóż rząd faszystowski w należy- 
tem zrozumieniu tych potrzeb wziął w opiekę teatr we 
Włoszech i wkrótce już mają powstać trzy marazić teatry 
z ramienia „Korporacji widowisk”, a czem pisaliśmy ob- 
szęrniej na tem miejscu w numerze 66 z dnia 6 marca r. b. 

Ozniście— jak zażwyczaj przemawiał również P. T. 
Marinetti, którego inicjatywie zawdzięcza kongres jedyną 
pozytywną pozycję, mianowicie uchwalenie wydawania 
mtesięcznego biuletynu teatralnego, któryby informował o 
najważniejszych sprawach teatralnych każdego z państw, 
należących do Związku. -Kwestję finansową wydawnictwa, 
mającego mieć siedzibę w Rzymie, w miejscu powstania 
tej myśli, postanowiono rozwiązać w ten sposób, iż rząd j 
każdego z państw będzie pokrywał wydatki, związane z 
wydawnictwem. Specjalna, natychmiast wybrana komisja 
ustalić ma w najbliższej przyszłości wszystkie szczegóły 
i jest już wkrótce nadzieja ujrzenia owego biuletynu, któ- 
ry niezawodnie „charakterem swym przypominać będzie 
wydawany u nas biuletyn teatralny po francusku celem in- 
formowania zagranicy o naszem życiu teatralnym. 

lnną jeszcze ważną sprawę poruszyli włosi, mianowi- 
cie kwestję tłatwień paszportowych i kolejowych dla za- | 
granicznych trup teatralnych, przybywających do poszcze- | 
gólnych państw na gościnie występy. Sprawa ta przed-| 
stawia się we Włoszech naozół bardzo pomyślnie í utrud- 
nień wjazdowych dla artystów niema żadnych. Referenci 


i 


Silvio | 


francuscy. zainteresowali się żywo tą sprawa. którą mają! 
poprzeć u odpowiednich, miarodajnych czynników w Swo-; 
jef oiczyźnie. i 

Teatr angielski reprezentowany był na kongresie przez | 
miss Katlen D. Hurst, która naszkicówała obraz teatru an-: 
zielskiego podkreślając szczególnie znaczenie moralnego 
wpływu teatru na życie w Anglii. sí 

Stan teatru rumuńskiego referowała również kobieta, 
áktorka Pilotti, która przesilenie teatru rumuńskiego obok 
oczywistego związku z ogólną sytuacją ekonomiczną przy- 
pisuje w znacznej mierze cofnięciu prżez rząd pokaźniej- 
szych subsydiów, bez których teatr nię może się swobod- į 
nię i artystycznie rozwijać. Poważnym czynnikiem jest 
również konkurencja kina. 

Smętnie nader wypadły rełacje delegata węgierskiego, 
ponieważ wiadomo powszechnie, w jak ciękich warunkach 
pracują tamtejsze teatry już od dłuższęgo czasu, Hiszpań- 
ski delegat, Adrjan Gual twierdzi, że przesilenie teatralne 
w jego ojczyźnie przypisać należy przważnie produkcji; 
dramatycznej, która nie odpowiada zupełnie óbecnym_wy- 
| maganiom publiczności. 

Z delegatów niemieckich witano serdecznie Maksa 
Reinhardta, który w wywiadzie, udzielonym dziennikarzom | 


i 
i 
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rozwodził się obszernie nad obecną sytuacją teatralną da- 
iac przytem wyraz wcale optymistycznym myślom. 


„Glosy“, jakoby teatr się skończył, nie mają żadnej 
racji, przeciwnie teatr jako rzecz nieśmiertelna nie może 
nigdy zginąć, dopóki Świat istnieje. Obecne zaś przesile- 
nie zwalczać należy przy pomocy dwóch czynników: przy 
odpowiedniej postawie publiczności, jakoteż zapomocą do- 
skonałej gry aktora. „Aktor jest wogóle dla Reinhardta 
głównym i pierwszym czynnikiem w teatrze, mającym © 
wiele większe znaczenie, aniżeli autor“, Obecna chwila cier- 
pi na brak wielkiego autora - poety!“ Oto wywody Rein- 
hardta! 

Niemniej ciekawe myśli rzucił znakomity krytyk nie- 
miecki, Alfred Kerr w swem świetnem, błyskotliwem, a za- 
razem dowcipnem przemówieniu w czasie obrad kongresu. 
Celem plastycznego ujęcia obecnej sytuacji teatralnej Nie- 
miec, odmalował Kerr na wstępie sytuację polityczną Nie- 
miec ze szczególnem uwzględnieniEm frakcyj i partyj po- 
litycznych. Potem scharakteryzował Kerr w sposób jemu 
ledynie właściwy stan życia duchowego dzisiejszych Nie- 
mięc, a przedewszystkiem całą twórczość dramatyczną, 
wszystkie jej kierunki i prądy. Przemówienie to wywarło 
na słuchacząch silne wrażenie i poświęcono mu sporo miej- 
sca na łamach prasy włoskiej. Fr. S, 


Z muzyki 


POKAZY CHÓRALNE I ORKIESTRALNE UCZNIÓW 
WARSZAWSKICH SZKÓŁ ŚREDNICH 

Urządzone przez Instruktora ministeri., prof, P. Moos- 
sa, w sali gmachu szkolnego tramwajów miejskich pokazy 
chóralne i orkiestralne uczniów i uczennic warsz. szkół śre- 
dnich ogólnokształcących, przekonały nas najlepiej o wyso- 
kim poziomie nauki muzyki w tych uczelniach. Bogaty, bo 
z 15 punktów składający się program, wypełniły produkcje 
uczni bądźto pojedyńczych gimnazjów, bądźto łącznie kil- 
ku razem. O ile chodzi o produkcje orkiestralne, to na plan 
pierwszy wysumęła się orkiestra mandolinowa (bracowa), 
uczni Tow. Szkoły mazowieckiej, która pod dyr. p. Suzina 
wykonała Menuet Paderewskiego. Dobrze zaprezentowały 
się też orkiestry gimnazjum Tow. Szk. Średnich „Colle- 
gium“ pod dyr..p. Z, Jackowskiego (uwertura do op, Hal- 
ka), M gimn. „żeńsk. magistratu m. Warszawy pod dyr. p. 
W. Janiszewskiego (Pieśni polskie), wreszcie gimnazjum 
im. A. Mickiewicza 'oraz gimn. Tow. Ośw. „Przyszłość” 
pod: dyr. B; Karoliniego, 

Z produkcji chóralnych wymieniamy doborowy zespół 
połączonych chórów gimn. im. R, Gaczeńskiej i Z. Kac- 
prowskiej, Z. Popielewskiej, J. Roszkowskiej, J. Zamoj- 
skiego I pod wezw. św. Kazimierza Stow Ośw. „Unja“ 


| pod dyr. W. Lachmana, który wykonał „Serenade“ z op 


Verbum nobile St. Moniuszki. Inne chóry zarówno miesza- 
ne jak męskie i żeńskie brzmiały czysto, znać też było sta. 
ranność przygotowania u niektórych zespołów daleko po- 
suniętą. Do tych zaliczyć należy chóry mieszane pod dyr. 
pp. St Wysockiego i J, Czubińskiego, żeńskie» pod dyr. 
pań W. Kahlowej, A Lisiecktej * prof. T. Mayznera Wresż-. 
ĉie męskie pod dyr. pp. A. Mikiczy | N. Sosriowskiego. 

J. GŁ 
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A TO BYŁO PROSTE 


POWIEŚĆ 


Poszła kilka kroków i zatrzymała się: 

— To wy małyście raporty, co won fe szpie- 
ga? Ale dla czoho nie skazałysty odrazu?... Szpie- 
ga! — mówiła, jakby do siebie biorąc lampkę. — 
A taki jak anioł! Aha! kołyb ja była wiedziała, co 
won je szpiega, byłab ja jeho, ot tymy rukamy 
udusiła, jak był bez pamiaty, jak my ieho tako- 
ho znaleźli! To tak jak wy znacie pan parucz- 
nik, mama i ja my je Polki, mama Kosobierska 
z otca. Tato mój jak służył w pułku w mieście 
zalubił się w mamie, a czerez to, co mama poszła 
za chłopom ruskim, i nikoły nie buło dosyć czasu 
przy roboci, tak i polskoho mnia nie nauczyła, 
tolko pacierz.. Szpiega?.. To wy wiedzieliście 
pan parucznik i dumaliście, szto ja z nim w zmo- 
wie?.. Aal.. 

Olgierd uczuł niewypowiedzianą ulgę. Naš- 
cia jest niewinna! Była żywiołowo, najczyściej 
szczerą w swem oburzeniu i nie mogło być /cie= 
nia podejrzenia, co do udziału dziewczyny w kon- 
spiracji. Zaląła mu duszę niewysłowiona lekkość. 
I Zagorek w porządku. I'to sprawiło mu ogrom- 
ne zadowolenie. Cała dotychczasowa jego nie- 
chęć do sierżanta rozpłynęła się w pełną sym- 
patji pobłażliwość.. Trochę blagier 1 ` kpiarz... 
ale jak widać i bystry chłopiec!: A co najważniej- 
sze nie popełnił przestępstwa na tle osobistej ura- 
ży, nie doniósł fałszywie... 

Olgierd odetchnął, — no! nareszcie dobił do 


celu. Po raz drugi przepadkowość zdarzeń przy- 


niosła mu powodzenie. Domysł, który rzucił 
w, pasji, jako urągliwy pewnik, odkrył mu tajem- 
nicę. Naścia z jego oskarżenia rzuconego na nią: 
zrozumiała, że komendzie doniesiono, że człowiek 
„lak anioł", którego oni nieprzytomnego znaleźli 
jest szpiegiem. Postanowił, oczywiście — nie 
mówić dziewczynie, że takiego raportu nie miał 
rzekł tylko ciepło, po dawnemu: 

— Więc prowadź mnie tam Nastuniu, a do- 
wiemy: się wszystkiego! 

Dziewczyna weszła do izby, zą nią Olgierd. 
Starzy, którzy stali w bieliźnie pod drzwiami 
i podsłuchiwali, pośpiesznie cofnęli się ku łóżku. 
Ojciec, chciał coś rzec, ale Naścia nie dała mu 
dojść do s'owa, rzuciwszy ostro: 

— Idzit lipsze spaty! 

Poczem skierowała się do miejsca, gdzie du- 
żem zgrzebem prześcieradłem okryte, wisiały | 
rzeczy, jak się okazało, na wielkich hakach wbi- 
tych w drzwi. H 

Nacisnęła klamkę, drzwi otworzyły się. We- 
szła pierwsza do małej izdebki i oświetliła ją 
lampką. ` 

Olgierd zatrzymał się u progu. Uchwycił 
szybkiem spojrzeniem obraz izdebki; ściany pu- 
ste obielone wapnem, próżne półki drewniane, 
elektryczną latarkę wiszącą na gwoździu, zwój; 
szarych worków, po zbożu, stłoczony w, kącie, | 
stołek ze zgaszoną lampą o aluminiowej podstawie 
i — łóżko na którem leżał młodzieniec o bladej, 
zmizerowanej twarzy, z zaniedbanym, skąpym, 
młodzieńczym zarostem i jasnemi włosami. Czu- 
wał z otwartemi oczami. Odgłos otwieranych 


Cha poruszył z wysiłkiem 


szcze całkom ne podużaw! 


drzwi, napoił go strachem, 
w jego pięknych szarych o 
w wchodzących. 

Olgierd podszedł bliżej łóżka, z r 0] 
na przygotowanym w kieszeni Badu ra 
trzymał się znowu. d 

Ujrzał teraz o krok przed sobą twarz mło- 
dziefńcą i — wstrząsające wrażenie zatamowało 
mu oddech w piersiach; miał przed sobą żywy 
portret matki, którego podobieństwa, nie zdołał 
zatrzyć nawet ów skąpy młodzieńczy zarost. 
,__Nie wierzył oczom. Postąpił krok dalej 
i przyglądał się natarczywie młodzieńcowi. Szu- 
kał na jego twarzy pewnego szczegółu, który pa- 
snięć przywiodła mu w tej sekundzie do świado- 
mości. O to jest; drobne znamię na lewym po- 
liczku; „ciemno-brązowa wypukła plamka, przed- 
miot wielkiego zainteresowania siostry i jego, gdy 
oni byli mali, a Roland niemowlęciem. 
aà Nr nie mogąc wydobyć słowa .z zaciśniętej 


który widoczny był 
czach, wpatrzonych 


Tymczasem młodzieniec, wpatrzony w Ol- 


spieczonemi usta- 


Nagle uniósł się na łóżku, wyciągnął ręce 


jprzed siebie i krzyknął przenikliwie: 


— Olgierd! 
I opadł na poduszki. Zemdlał, 


Naścia, która milcz 
nie, przypadła do clota. praygladala sle aots 


lospody pomyłuj! 


Jakij win słabyj! Je- 


(Dokończenie nastąpi) 
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Agitacja wywrotowa w teatrach lwowskich 


Opinja publiczna we Lwowie poruszona jest żywo 


skandaliczną aferą w teatrach miejskich, o której. donosi- |* 


liśmy już. wczoraj. 

Bezpośrednim bodźcem do wytoczenia sprawy na fo- 
rum publiczne była sprawa osobliwej odezwy, podpisanej 
przez szereg wybitnych osobistości z lwowskiego śwlata 
artystycznego z p. Schillerem na czele, Odezwa, wydana 
w związku z Kongresem antywojennym, zwołanym do Ge- 
newy przez znanych pisarzy i uczonych, m. in, przez Ro- 
main Rollanda, Einsteina i Gorkiego, nawołuje do zorgani- 
zowania energicznej akcji przeciwko wojnie wogóle, a 
przeciwko ewentualnej. wojnie z Sowietami w szczególnoś- 
ci, Dokoła tej odezwy toczyła slę w prasię. Iwowskiej. go- 
rąca dyskusja, której ośrodkiem stała. się osoba_p. Schil- 


Iera, ponieważ zarzucano mu forsowanie tendęncyj komus |" 


mistycznych w pracach jego zespołu teatralnego. _ 
P, Schillera zaatakowano również — jak donosiliśmy 
w depeszy wczorajszej — na terenie Rady miejskiej, za- 
rzucając mu m, in. zasadnicze spaczenie tekstu, wystawio-| 
nego niedawno na scenie Iwowskiej „Snu srebrnego Salo- 
i, r x 
= Skandal stał się wreszcie tak głośny, iż „prokurator. u- 
ważał za właściwe wszcząć w tej sprawie dochodzenie i 
zarządzić rewizje u szeregu Osób, współpracujących z p. 


Schillerem. 
O rewizji tej urząd śledczy wydał następujący komu- 
mikat: , Pól 

„Wydział śledczy we Lwowie po dłuższej obserwacji 
“w związku z prądami komunistycznemi, nurtująceńii wśród 
aktorów we Lwowie, przeprowadził 14 b. m. na' polecenie 
prokuratury przy sądzie okr. szereg rewizyj, częściowo z 
wynikiem pozytywnym”. a 

* Jak donoszą riam ze Lwowa, rewizyj taklch dokónato 

w nocy z 13 na 14 b, m. ozółem 52. Wobec ćżęściowo po- 
zytywnego wyniku rewizyj, przestuchano w urzędzie 
Śledczym pp. Leona Schillera, Damięckiego 1 Wojdan= 
Swodzińskiego., Dwaj ostatni zostali po przestaChańiu 
aresztowani. ktor 
P. Schiller wbrew doniesieniom niektórych 'dzienińików 
małopolskich nie został aresztowany, jakkolwiek losy dal- 
$zój jego kariery artystycznej na terenie Lwowa są już 
Fslłą faktów przesądzone, > 

Sprawa mimo wielkiego rozgłosu, nie wydaje się po- 
ważńą. Smutnym jest tylko w tem  wszystkiem jeden 
fakt — mianowicie, że kierownictwo teatrów Iwowskich po- 
fzwofiło p. Schlllerowi aż w ciągu paru miesięcy na tak 
fważnej placówce kulturalnej uprawiać działalność © wię- 
Fcef niż wątpliwych tendencjach społecznych. x 


Z życia prowincji 


Pomnik Marszałka Piłsud 


W miasteczku Nowamysz, powiatu baranowickiego, 
odbyło się uroczyste odsłonięcie. pomnika: Marszałka Pit- 
sudskiego. Piękny pomnik, na którego szczycie widnieje 
godło Polski, umieszczony jest przy wejściu na rynek. Na 
froncie, pod, płaskorzeźbą Marszałka Piłsudskiego, umiesz- 
czony: jest napis „Pierwszemu Marszałkowi Polski Józe- 
fowi Piłsudskiemu Wskrzesicielowi i Budowhiczeniu = w 
hołdzie ludność gminy nowomyskiej*, 


i 
Dziennikarze śląscy o skan 
W związku ze skazaniem 
przez sąd apelacyjny w Gdańsku na 6 miesięcy więzienia 
za jego stanowisko w obronie dzieci polskich. na 'tererie 
"W, M. «Gdańska; zarząd-Syndykatu' Dziennikarzy Śląskich 
1 Zagłębia Dabrowskiego na rozszerzonym posiedzeniu “z 
udziałem delegatów redakcyjnych, powziął następujące u- 
chwały: i mate 


Sytuacja strajkowa w Łodzi 


Dowiadujemy się, że zatargiem w przemyśle włókien- 
„niczym, jaki wynikł na tle umowy zbiorowej, zaintereso- 
„wało się min. Pracy. Okregowy inspektor pracy w Łodzi, 
p. Wojtkiewicz przesłał do ministerjum szczegółowe re- 
lacje o sytuacji, jaka wynikła w ostatnich dniach na tle 
* Rremdopośoknie min.. Pracy nie 'dopuści::do „strajku w 
przemyśle włókienniczym, chociaż związki zawodowe już 
w dniu dzisiejszym przystąpiły do organizowania strajku. 

Jak nas informują, przedstawiciele niektórych, związków, 
"strajk w przemyśle włókienniczym nie możę liczyć na pô- 
wodzenie, gdyż także i poprzednia umowa zbiorowa nie 
"obejmuje całego przemysłu włókienniczego. ` 


GARE. Wczoraj przed „Sądem przysięgłych roz- 


począł się proces przeciwko 3 hitlerowcom, oskarżonym. © 
zabójstwo socjalisty Gruhna w-Nytyku, w dniu 3 maja r. 
b. Z przebiegu pierwszego dnia procesu widać, że czynio- 
ne są usiłowania do przedstawienia całego zajścia, jako 
pozbawionego wszelkiego tła politycznego. Zabójca Gruhna 
Mitlerowiec Rudzinsky, jak wykazuje przewód .sądówy— 
miał dokonać swego czynu pod wpływem alkoholu: Na 
rozprawę wezwano 56 świadków i 6 rzeczoznawców. Wy- 
rok zapadnie za 2 — 3 dni. 5 


YNIA, d 3 
aa Temidy. Wczoraj przybyły z Niemiec pod 
dowództwem gen. Zaruskiego. dwa jachty, ńabyte dla oś- 
rodka morskiego w Gdyni. Jachty zostały zakupione ze 


składek sądowników i nazwane. „Temida I“. i „Temida mj 


O m, Łodzi zatwierdzony. Władze nadzorcze 


zatwierdziły budżet magistratu m. Łodzi, zamykający się 
w dochodach i wydatkach sumą 28.530.620. Budżet został 
zmniejszony przez władzę o 4 miliony złotych. (k). 
|. — 900 „rekursów” przeciwko planowi regulacyjnemu 
Rada Miejska m. Łodzi na ostatniem posiedzeniu odrzuciła 
900. „rekursów*. przeciwko planowi -regulacyinemu: Więk- 
szość socjalistyczna nie raczyła nawet szczegółowo zapo- 
znać się z niektóremi zupelnie uzasadnionemi „rekursami", 
Dowiadujemy, sią jódnocześnie, że z planem regulacyj- 


redaktora. Cieszyńskiego |. 
„go -za jego. niezłomne i pełne godności zachowanie się ja- | . 


skiego na rubieży Rzpltej 


Odsłonięcia pomnika dokonał starosta Neugebauer w. 
obecności generałów 'Krok-Paszkowskiego i Grzmot-Skót- 
niokiego, przedstawicieli" orzanizacyj społecznych: i kilku- 
tysięćznego tłumu. 

Równocześnie odbyła się- druga uroczystość, a mia- 
nowicie poświęcenie i wręczenie sztandaru oddziałowi 
Strzelca. Rodzicami chrzestnymi sztandaru byli pp. sta- 
zosta Neugebauner z p. Krok-Paszkowską. 5 


dalicznym wyroku gdańskim x 


Wyraża najgłębsze, uznanie redaktorowi Cieszyńskie- 


| ko, dziennikarza polskiego, . + A 

„„Wzywą Zarząd Główny: Związku Dziennikarzy Rzplitej. 
Polskiej do podjęcia odpowiednich: kroków na międzyna 
dowem forum dziennikarzy w celu zorientowania .dzienni- 
karzy zagranicznych | ich krajów o. krzywdzie jaka się sta- 
ła redaktorowi Cieszyńskiemu. 


W. dniu wczorajszym powtórnie proklamowany był 
strajk włoski robotników: sezonowych. Delegacja robotni- 
ków złożyła wojewodzie, Jaszczołtowi memorjał, w:którym 
Prosi, by rząd udzielił fimduszów Magistratowi na prowa- 
rdzenie robót sezonowych przez cały tydzień. 7 

Delegaci prosili również p. wojewodę o interwencję w 
Warszawie w sprawie: zasiłków -z Funduszu Beztobócia dla 
robotników sezonowych, pozostających bez pracy. Woje- 


postulaty robotników sezonowych zostały uwzględnione. 
Należy zaznaczyć, że strajk włoski pierwszego dnia, jak 
i drugiego, nie udał się całkowicie, gdyż pa wielu odcin- 
kach robotnicy nie chcieli strajkować. ACH 


tym m. Łodzi niema nic wspólnego prof. Politechniki War- 
szawskiej, inż. arch. Tołwiński, chociaż magistrat powo” 
ływał się na niego. (k). Bd, 


RADOM Kes 

— Elektrytikacja okręgu Radomsko-Kielecklego,-;Mini- 
ster Przemysłu i Handlu, Zarzycki, zwiedził w dniu wczo- 
rajszym elektrownie Związku Elektrowni Okręgu Radom- 
sko-Kieleckiego w Zagożdźonie, Skarżysku i Starachowi- 
cach, celem zapoznania się z elektryfikacją okręgu. radom- 
sko-kieleckiego. EAC 


LUBLIN j ij 

— Fatalne -skutki burzy gradowej. Nad powiatem-pu- 
ławskim przeszła nadzwyczaj silna burza gradowa, wyrzą- 
dzając olbrzymie szkody. Grad zniszczył 800 morgów: za- 
siewów. Straty obliczone są na 400 tysięcy zł, - `< 


BIAŁYSTOK GALI 
— Olbrzymi pożar. We wsi Kareszew pod Skidłami 
wybuchł w dniu wczorajszym z nieustalónych przyczyn 
pożar, który w ciągu godziny ogarnął całą: wies“ Spłonę- 
ło 40 domów mieszkalnych i 96 zabudowań góspodarskich. 
Straty wynoszą przeszło 250.000 zł. oj 
© KRAKÓW brną j 

— Qluhkiewiczowa nie dostanie odszkodowania, To- 
warzystwo asekuracyjne Lloyd, załatwiło odmownie: żąda- 
„nie Cinmkiewiczowej, domagającej się odszkod: ania zaj 
skradzioną jej biżuterię. Przedstawiciel Towarzystwa Lloyd 
zawiadomił o tem pełnomocnika Ciunkiewiczowej, 


] 


woda Jaszczołt oświadczył, że dołoży wszelkich-starań, by |. 


Międzynarodowa Konferencja Geodezyjna 


Wczoraj. o godz. 11 rano w gmachu Politechniki: War« 
szawskiej nastąpiło uroczyste otwarcie VI-ej. Konferencji 
Geodezyjnej Bałtyckiej w obecności ministra Jędrzejewi- 
cza, wiceministrów ks, Żongołłowicza 1 Górskiega oraz 
przedstawicieli świata naukowego. 

W konferencji biorą udział przedstawiciele Szwecji, 
Finlandii, Estonii, Łotwy, Niemiec, Danji t Polski. 

Po części oficjalnej konferencji w godzinach: popołud- 
niowych odbyło się posiedzenie w gmachu Min, W..R. ! O. 
P., na.którem sekretarz generalny Komitetu prof. Bonsdorit 
złożył sprawozdanie. z działalności prezydium za r. 1930/31, 

Następnie przedstawiciele państw składali sprawozda- 
nia o wykonanych pracąch geodezyjnych, astronomicznych 
i geofizycznych w swoich krajach w ciągu 2 lat ubiegłych.' 
Konferencja. potrwa-5 dni. 


Polsko-Jugosłowiański Zwiazek Kolejowy 


Polskie Koleje Państwowe, jako zarząd kierujący spr% 
wami Kolejowego Związku Polsko-Juzosłowiańskiego zwo- 
łały na, koniec maja konferencję w. Dubrowniku,, Konferen- 
cja bradowała nad sprawą bezpośredniej taryfy. towarowej 
Ppolsko-jugosłowiańskiej, zapoznając się z materjałami opra- 
cowanemi przez komisje urzędnicze. W konferencji wzięli 
udział przedstawiciele kolei polskich, jugosłowiańskch, cze- 
skosłowackich, niemieckich, . rumuńskich i. węgierskich. 
Dzieki zrozumieniu wspólnych, interesów osiągnięto całkowi- 
te porozumienie co do wszystkich szczegółów przyszłej 
taryfy, jak i dróg przewozu towaru. Nowa taryfa obejmie 
narazie najważniejsze towary obrotu handlowego między 
Polską a Jugosławią, jak węgiel, przetwory naftowe,. na- 
wozy sztuczne, wyroby z żelaza i stali, maszyny, sól, tka- 
niny, tytoń, skóry surowe, wino, owoce, ryby, i t. p. Jako 
walutę taryfową przyjęto zasadniezo.złoty polski a. jedy- 
nie dla towarów ulegających łatwemu zepsuciu, za które 
przewoźne, musi być opłacane zgóry, opłaty będą, usta- 
lone w dinarach jugosłowiańskich. Nowa taryfa wejdzie w 
życje najpóźniej z dniem 1 stycznia 1933 r. A BRE 

Z ramienia Min, Komunikacji brał, udziął w. konferen- 
cji Naczelnik Wydziału Zagranicznych Taryt Towarowych 
p. Witold Matoga, który jako przedstawiciel zarządu, kie 
rującezo sprawami związku, przewodniczył obradom. , 


| unn ZE sportu 

DECYZJA W. SPRAWIE UDZIALU-POLSKICH- . 
© **SPORTOWCÓW 'NA X-ej OLIMPJADZIE =! A 
Na wczorajszem Specjaliem pośiedzeriu Pol. Kom. 
Olimpijskiego postanówiono wysłać: na Iżrzyska Ofimpii- 
skle do Los Angeles nastepujących polskich sportowców: 

Lekkaatletyka J. Kusociński (K. S. „Warszawlanka*— 
Warszawa) blegi długodystansowe, Heljasz (K. S. „War- 
ta" — Poznań) kula Í dysk, J. Wefssówna (Sokół — Pa» 
bjanice) dysk. ; 

Szermierka reprezentowana będzie jedynie przez dru- 
żynę szablową, której skład nie jest jeszcze ostatecznie u= 
stalony, wioślarstwo prżez czwórkę ze sternikiem (osada 
W. T. W. — Warszawa) oraz przez dwójkę bez sternika 
(osada — KI. W. Poznań 04), 

Drużyna polska wyjeżdża z Gdyni do Nowego Jorku 
na polskim statku „Pułaski”, 


WSPANIAŁE WYNIKI LEKKOATLETÓW .POLSKICH , 
W. niedzielę na boisku Pogoni w Katowicach, odbyły 
się zawody lekkoatletyczne grupy ólimpijskiej, zorganizo: 
wane na rzecz funduszu olimpijskiego. Dorobek zawodów 
jest niespodziewanie wielki, Padło na boisku katowickiem 
5 nowych rekordów: Polski | jeden rekard światowy: 
Wyniki- szczegółowe: przedstawiają się następująco: 
pchnięcie kulą — t) Heljasz 15,49 mtr.: rekord Polski; 1.500 
mtr. — 1) Kusociński 3:54 sek., rekord polski. Dawny re» 
ikord należał do Petkiewicza. Skok wzwyż — 1) Pławczyk 
188 cmt., rekord polski: -W kenkurencii pań: — 80 t. przeż 
płotki: 1) Schabińska 12,4 sek., nowy rekord polski; szta* 
feta 3x800 mtr.: 1):Pogoń Katowice- w składzie: Szymczy: 
kówna, Lebekówna i Szuasówna — 7:54, 2 sek.,. rekord 
polski i światowy, Dawny rekord wynosił 8:03 sek,'i'nale+ 
żał do niemieckiej drużyny: KS Charlottenburg (Berii). 
Jednocześnie w Warszawie odbyły się w Agrykoli próż 
by bicia rekordów. Trójbój męski sprinterów wygrał Tros 
ianówski TE przed: Kalinowskim (Polonia). Trojanowski TI 
zajął wszystkie pierwsze miejsca, osiągając na 60 mtr. — 7 
sek., na 100 mtr. — 10.8 sek., a na 200 mtr. — 22 sek. Ten 
ostatni wynik jest lepszy od dotychczasowego rekordu pol- 


skiego 
c wz z nnn 
` LWÓW U 7 
— Nowe władze Uniwersytetu Lwowskiego.. Wybory: 
władz akademickich Uniwersytetu Jana Kazimierza wę, 
Lwowie na rok akademicki-1932/33 powołały na stanowi= 
sko rektora — ks. dr. Adama Gerstmanna,, profesora teos 
logii moralnej szczegółowej. i z 
s— Otwarcie lotniska w Krośnie, W ubiegłą niedzielę: 
*odbyło się w Krośnie otwarcie nowego lotniska, usządzo» 


nego staraniem miejscowych czynników: przy -współiidzia- 
le L. O. P, P. 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Środa dn. 15 ozerwoa 
DZIŚ: Wita, Modesty JUTRO: Benona, Julitty 
Wschód słońca 3.15, zachód słońca 19.57 
Przybyło dnia 8.58 
Wschód księżyca 16.40, zachód księżyca 24.38 
Długość dnia 1642 


OGÓLNE 

— DELEGACJA TARGÓW WSCHODNICH W WAR- 
SZAWIE 

W ciągu dwóch dni ubiegłych bawiła w Warszawie de- 
legacja Targów Wschodnich w osobach: prezydenta m: 
Lwowa p. Trojanowskiego, wiceprezydenta lwowskiej Iz- 
by Przemysłowo-Handlowej, p. Ulama i dyrektora Targów 
Wschodnich p. Grosmana. Delegacji towarzyszył w War- 
szawie b. minister dr. Bertoni. Celem jej pobytu było u- 
stalenie przebiegu uroczystości otwarcia tegorocznych Mię- 
dzynarodowych Targów Wscfiodnich, które odbędą się w 
dniach od 18 do 30 czerwca r. b., oraz zaproszenie przed- 
stawicieli rządu na akt inauguracji. Po złożeniu zaprosze- 
nia w kancelarii cywilnej Prezydenta Rzplitej, delegacja 
przyjęta została przez premjera Prystora, wicepremiera 
Zawadzkiego, ministra Spr. Wewn. Pierackiego, ministra 
Skarbu J, Piłsudskiego, ministra Przemysłu I Handlu Za- 
rzyckiego ł ministra Komunikacji inż. Kūhna. 

U wszystkich członków rządu, z których wielu obie- 
cało uświetnić swą obecnością Targi Wschodnie, spotkała 
się delegacja z jak najistotniejszem zrozumieniem donio- 
słości tei dorocznej manifestacji gospodarczej i z pełną 0- 
ceną wysiłków organizacyjnych w roku obecnym. 

— ZJAZD .WYCHOWAŃCÓW B. SZKOŁY REALNEJ 
W ŁOWICZU 

Z okazji 1O-lecia istnienia Koła Wychowańców b. Wył- 
szej szkoły realnej w Łowiczu odbędzie się dn. 19-go b. m* 
Ogólny Zjazd koleżeński w Łowiczu. . 

— WAKACYJNY KURS DLA KANDYDATÓW NA 
NAUCZYCIELI POLSKICH ZAGRANICĄ 

Rada organizacyjna Polaków z Zagranicy przy pomocy 
i bezpośrednim udziale Minist. W. Rel I Ośw. Publ, organi- 
zuje wakacyjny kurs dla kandydatów | kandydatek na nan- 
czycieli polskich zagranicą, który odbędzie się w Jerdanowie 
(woj. krakowskie) w terminie od 4 do 30 lipca włącznie. Po- 
dania o przyjęcie na kurs wraz z życiorysem i zaświadcze- 
niami o dotychczasowej pracy zawodowej i społecznej winni 
nauczyciele zgłaszać bezpośrednio pod adresem Rady Orpa- 
nizacyjne| Polaków x Zagraniev, (Warszawa, Koszykowa An). 
DALSZY SPADEK BEZROBOCIA O 9.173 OSOBY 

Według danych państwowych urzędów pośrednictwa pra- 
cy, liczba bezrobotnych, zarejestrowanych na terenie całej 
Polski w dniu 11 b. m. wynosiła 269.965 osób, co w poró- 
wnaniu ze stanem z ubiegłego tygodnia stanowi spadek licz- 
by bezrobotnych o 9.499 osób. Lierba bezrobotnych w War- 
szawie wznosiła 19.230 osób. W porównaniu z tygodniem po- 
przednim bezrobocie w Warszawie zmniejszyło się o 501 


Lierba bezrobotnycn pracowników umysłowych wykazuje 
spadek o 585 osób w ciągu tygodnia i wynosi obecnie 41,413 
bezrobotnych. , 


MIEJSKIE 

— NOWE WŁADZE AKADEMJI SZTUK PIĘKNYCH 

Rektorem Akademii Sztuk Pięknych w Warszawie na 
rok akademicki 1932/33 został wybrany ponownie prof. Ta- 
deusz' Pruszkowski. 3 

— Z DZIAŁALNOŚCI T. N. S. W. 

Dnia 16 b, m., w czwartek o godzinie 8-ej wiecz. w Ko- 
le Warszawskiem T. N. S. W. (Bracka 18 m. 4) p. Karol 
Dąbrowski wygłosi referat p. t „Sprawozdanie z Kongre- 
su Filologicznego w Nimes i refleksje z wizyłacyj lekcyj 
filologii w liceach francuskich". 

Najbliższe zebranie nauczycieli śpiewu i muzyki szkół 
ogólnokształcących odbędzie się 16 b. m. (czwartek) o go- 
dzinie 8 min. 30 wieczorem w lokalu T. N. S. W. Napo- 
rządki dziennym sprawa wynagrodzeń nauczycieli śpie- 
wu za nadprogramowe a Obowiązkowe zajęcia. 

— ZEBRANIE KIEROWNIKÓW CUKROWNI 

Dnia 20 b. m. odbędzie się w lokalu Instytutu Przemy- 
słu Cukrowniczego zebranie związku kierowników cukro- 
wni, na którem omawiane będą sprawy, dotyczące poszcze- 
gólnych cukrowni.. Ponadto kierownicy cukrowni złożą 
sprawozdanie o obecnym stanie plantacyj buraczanych, . 

— DALSZA AUTOMATYZACJA TELEFONÓW 
WARSZAWSKICH 

W końcu miesiąca bieżącego nastąpi ukończenie prze- 
łączenia do stacji przy ul. Pięknej wszystkich abonentów 
zamieszkałych w południowych dzielnicach miasta, W ten 
sposób stacja przy ul. Pięknej będzie obsługiwała 14.000 
abonentów. Dotychczas na ogólną liczbę 45.700 abonentów 
trzy stacje automatyczne obsługują 23.700 abonentów. 

— KOLEJ ELEKTRYCZNA DO WŁOCH 

Roboty przy budowie linji kolei elektrycznej do Włoch 
postępują bardzo szybko. Otwarcie tej nowej linji nastąpi 
w pierwszej połowie lipca. 

— RYCHŁO W CZAS 7 

Policja wyznaczyła 3.000 zł. nagrody za wykrycie 
sprawcy zbrodni dokonanej na dwojgu dzieci przy ul. To- 
warowej. Bestjalska ta zbrodnia dokonana zostala przed 
kilku miesiącami, 


„DZIEŃ POLSKI, 15 czerwca 1932 r. 


Nr. 164 


W nowej siedzibie Związku Nauczycielstwa Polskiego 


(n. n); Związek Nauczycielstwa Polskiego, liczący na 
terenie Polski około 45.000 członków nauczycieli szkół po- 
czątkowych, średnich i zawodowych jest niewątpliwie naj- 
większą i najsilniejszą instytucją tego zawodu. Z inicja- 
tywy zarządu głównego związku, wczoraj odbyła się kon- 
ferencja prasowa, na której członkowie władz Związku 
przedstawili wyniki swej pracy na terenie Warszawy. 

Na wstępie zaznaczyć należy, że praca Zarządu jest 
w.obecnych warunkach szczególnie imponująca i służyć 
może za wzór dla wielu innych instytucyj społecznych, Nie 
„oglądając się na tak często nadużywaną pomoc państwową. 
Związek z własnych środków, wyłącznie ze składek człon- 
ków po 1.50 zł. miesięcznie, przystąpił do budowy. całego 
kompleksu domów przeznaczonych na siedzibę zarządu, 
bursy i hotelu na Wybrzeżu Kościuszkowskiem. 

Roboty te, rozpoczęte jesienią 1930 r., znajdują się 0- 
becnie w fazie końcowej, t. i. dwa gmachy przeznaczone 
na bursę i hotel są całkowicie wykończone i już zamiesz- 
kałe. Gmach zaś reprezentacyjny jest obecnie wykańcza- 
ny tak, że jesienią oddany zostanie do użytku. Roboty te 
kosztowały wraz z placem 3 i pół miljonów złotych, całko- 
wicie pokrytych przez członków, wykonanie zaś nieukoń- 
czonych jeszcze prac kosztować będzie około 1 i pół mili. 

Jeśli dodamy do tego wielki wysiłek nauczycielstwa 
przy budowie własnego wielkiego sanatorjum w Zakopa- 
nem, które kosztowało około trzech miljonów zł, oraz 
nabycie majątku od b. sen. Hamerlinga za 130.000 dola- 
rów, to stwierdzić należy, że nauczycielstwo polskie zdo- 
było się na wysiłek, jakim nie może się pochwalić żadna 
inna organizacja społeczna, tembardziej, że wszystkie te na- 
bytki dokonane zostały (z wyjątkiem majątku ziemskiego) 
za gotówkę, bez uciekania się do kredytów i pomocy 
Rządu. 

Gmach bursy, oddany do użytku w grudniu 1931 r., 
stanowi oddzielny budynek w stylu nowoczesnym, w któ- 
rym znajduje się: 10 wielkich, bardzo widnych sal sypial- 
nych na 90 łóżek, dwie obszerne sale przeznaczone dla 
pracy dla wychowanków, oddających się studjom domo- 


wym w godzinach wieczornych. Obszerny refektarz i sale 
gimnastyczne, urządzenia kąpielowe oraz pokoje izolowane 
przeznaczone na wypadek choroby uzupełniają urządze- 
nia bursy, w której dzieci członków Związku, kształcące 
się w Warszawie otrzymują za opłatą miesięczną 75 zł. 
mieszkanie, oraz 4-krotnie dziennie posiłki, 

Oddany również w grudniu r. z. do użytku hotel dla 
przyjezdnych członków Związku składa się z pokojów 
iedno - dwu - trzy i cztęroosobowych, oraz sal wspólnych 
dla uczestników wycieczek. Większość lokatorów hotelu 
są to nauczyciele, odbywający w Warszawie kursy do- 
kształcające. Jedno osobowy pokój kosztuje 30 zł., 2 0so- 
bowy — 25 zł. miesięcznie. Jeśli dodamy do tego, że ca- 
łodzienne utrzymanie w domu związkowym kosztuje 60 zł. 
miesięcznie, to okazuje się, że studjujący w Warszawie 
członek związku za 85 zł. miesięcznie znajduje możność 
prowadzenia studjów. 

Pomiędzy hotelem a niewykófczonym Jeszcze gma- 
chem, reprezentacyjnym i biurowym znajdują się 2 oficyny 
przeznaczone na mieszkania dla funkcjonarjuszów pracują- 
cych w biurach Związku. Oficyny te posiadają ogółem 13 
mieszkań 1, 2, 3 ! 4-pokojowych. Komorne w tych óficy: 
nach wynosi po 50 zł. od pokoju z kuchnią. 

Wykańczany obecnie gmach reprezentacyjny 1 bluro- 
wy mieścić będzie wszystkie biura agendy Związku. W 
podziemiach tego gmachu znajduje się kotłownia do cen- 
traliego ogrzewania całego kompleksu gmachów oraz in- 
stalacja centralna zaopatrująca wszystkie budynki w cie- 
płą wodę oraz parę do gotowania w biurze. W suterenach 
gmachu mieścić się będzie własna drukarnia, na parterze 
ekspedycja wydawnictw związkowych oraz archiwum, In- 
ne biura i agendy rozplanowane zostały w ubikacjach roz- 
mieszczonych na 6-ciu piętrach gmachu, którego cały front 
zajmuje wielka sala posiedzeń na 1.500 osób, sala restau- 
rącyjna oraz klubow elokale( bilardy, czytelnie i t. p.). 

Tak w największym skrócie przedstawia się bardzo o- 
wocna praca budowlana władz Związku na terenie War- 
szawy. 


— NAJWYŻSZE CENY z 

Na dziś obowiązują następujące najwyższe ceny pod- 
stawowe artykułów na rynku warszawskim: chleb pytlo- 
wy — 50 gr. sitkowy — 37 gr., razowy — 36 gr. zakg., 
bułki pszenne — 5 gr, Jajką świeże — 10 gr. za sztuka; 
mleko na miarę — 30 gr. za litr, słonina — 2.20 gr., mięso 
uboju warszawskiego: wołowina i cielęcina — 1.85 gr., wie- 
przowina — 2 zł, mięso uboju zamiejscowego: wołowina 
i cielęcina — 1 zł. 40 gr., masło deserowe II gat. — 2 zł. 
55 gr., oselkowe — 2 zł. 10 gr. — wszystko za kg w detalu. 


WYPADKI 
ARESZTOWANIE KOMUNISTY W POCIĄGU 

WARSZAWA — GDAŃSK, W pociągu, idącym z Warsza- 
wy do Qdańska, aresztowano na stacji w Tczewie jedne- 
go z pasażerów, posiadającego paszport na nazwisko Pa- 
wła Kornackiego. Przy aresztowąnym znaleziono w kape- 
luszu oraz w obcasie buta zapotrzebowanie na 16.800. zł. 
na cele „czerwonego komitetu obrony więźniów". Aresz- 
towanego przewieziono do Warszawy i tutaj stwierdzono, 
że jest to Iwan Miejednikow, międzynarodowy kurjer ko- 
munistyczny. . 

— W OBRONIE ŻYCIA. Posterunkowy, pełniący służ- 
bę na rogu ul, Długiej i Freta, został zawiadomiony, że w 
„domu nr 20 przy ul, Nowomiejskiej demoluje mieszkanie 
Zofii Czaplickiej „opiekun“ jej 26-letni Aleksander Załęski, 
Gdy policjant przybył na miejsce, awanturnik rzucił się na 
policjanta i wyrwał mu bagnet. łerunkowy w obronie 
własnego życia strzelił z rewolweru, kładąc Załęskiego 
trupem na miejscu. 


Z sadów 


.PROCES KASACYJNY GORGONOWEJ 

W dniu 21 lipca r. b. Sąd Najwyższy rozpatrywać bę- 
dzie skargę kasacyjną Emilji Margerity Gorgonowei. O-] 
bronę Gorgonowej wnosić będzie adw. Mieczysław Ettin- 
ger. 

Proces ograniczy się wyłącznie do rozpatrzenia ewen- 
tualnych uchybień proceduralnych w sądzie: pierwszej in- 
stancji, Ponieważ w Małopolsce niema sądów apelacyinych, 
ewentualne odrzucenie skargi kasacyjnej byłoby równo- 
znaczne z uprawomocnieniem wyroku. pierwszej instancji, 
w przeciwnym wypadku sprawa powróci do sądu okręgo- 
wego. ? 


Z Teatrów 


OPERA. Dziś przedstawienie zawieszone. 

Jutro „Faust“ z „Nocą Walpurgi“, 

Pod kierunkiem reżyserskim p. Kuligowskiego | mu- 
zycznym kapelmistrza Sillicha, dobiegają końca próby z 
głośnej operetki Oscara Straussa p. t „Napoleon 1 Tere- 
sina”, Obsadę tworzą pp.: Karwowska (rola tytułowa), Te- 
renkoczy, Przygódzka, Popławski, Bolko, Krzewiński, Ivo, 
Szczepański,. Zuczkowski | m. 

„NARODOWY. Dziś i dni następnych 6-aktowa kome”) 
dla Maui Jewrelnowa pod mikroskopem“ w! 
świetnej. reżyserii dyr. Solskiego z pp. Brydzińskim, M. 
Gromnicką, Lubieńską i Socha w rolach naczelnych. 


W pelnych próbach scenicznych jedno z największych 
| powodzeń paryskich — nowa 4-aktowa komedja M. Pa- 
į gnola. „Fanny“, Reżyseruje Emil Chaberski. Premjera w 


przyszłym tygodniu. 

LETNI. Dziś i jutro poraz ostatni 3-aktowa komedja 

współczesna St Kiedrzyńskiego „Życle jest skompiikowa- 
ne” w obsadzie premierowej. 
W pełnych próbach scenicznych pod kierunkiem reż. 
W. Biegańskiego „Adwokat w opałach" Q. Wakefielda z 
Jumoszą-Stępowskim, M. Gorczyńską i W. Grabowskim. 
Premiera w piątek nachodzący. 

OL! Dziś | codziennie znakomita sztuka Shawa 
„Zbyt prawdziwe. aby było dobre" w przekładzie Floria- 
na Sobieniowskiego i w inscenizacji Aleksandra Węgierki. 

MAŁY. Dziś i codziennie komedja L. H Morstina p. t 

| „Dzika Pszczoła”. 
H Komedja ta zdobywa z dnia na dzień większe powo- 
dzenie, dzięki miłej i pogodnej atmosterze sztuki, świetnej 
reżyserji Zelwerowicza j doskonałemu wykonaniu z Ka- 
mińską, Jarkowską, Gryf-Olszewską, Różyckim i Pawłow= 
skim w rolach głównych. Rolę Eustachego objął od dnia 
wczorajszego p. Tadeusz Chmielewski, 

NOWOŚCI. Dziś .i jutro w teatrze Nowości w 
operetce „Kwiat Hawaju”, gościnne występy znakomi- 
tej pary artystów: Orety Turnay primadonny wiedeńskiej 
i Radzisława Petera. 

„ATENEUM". Dziś, t. j. w niedzielę | codziennie orygi- 
nalna sztuka A. Afinogenowa p. t. „Strach“. 
| „MORSKIE OKO“. Dziś powtórzenie premiery iewjí 
| „Wesoła podróż” z Kazimierzem Krukowskim, Gruszczyń- 
, skim, Halama, Mankiewiczówną i Parnellem na czele świe- 

codziennie program p. 


tnego zespołu. 

BANDA. Dziś | t „Ja. 
racz | Banda" z udziałem Stefana Jaracza. 

„JASKÓŁKA* (W Łazienkach). Codziennie, o godz. 
17-ej „Słowik* Andersena. w rezyserji H. Buczyńskiej. 

„NOWY ANANAS*. Dziś | jutro na scenie letniej rewia 
pod tytułem „To Test Fuks” 
> = CYRK; Codziennie w Cyrku wielkie batalistyczne-wi- 
dowiska „Krzyżacy“. „Bitwa pod Grunwaldem", . „Hołd 
pruski". Sceny zbiorowe z udziałem 300 osób w kostju- 
mach historycznych. 


Repertuar kinoteatrów 

Apollo (Marszałkowska 106): — „Dwa serea btją w 
walca takt", 

Atlantic — (Chmielna 33): — „Człowiek, którego za~ 
bitem“. 
Capitol — „Ułani, ułani". 
Casino (Nowy Świat): — Bracia Karamazow”, 
Hollywood — „Żona Maharadży”. 
Filharmonja — „Dama z pieskiem", 
Malestle — „Bezbożne Dziewczę*, 
Palace (Chmielna 9): — „Musisz być moją" 
Pan (Nowy Świat 40): — „Krwawe perty“. 
Światowid (Marszałkowską 111) —' „Tajemnicza 


— „Zew Młodości". 
—— 
OFIARY 


Dla uczcżenia. ukochanej Slostry | Cloci.4. p. Janiny 
U. na Obywatelski Komitet Pomocy na obiady zł, 10. 
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ŻYCIE GOSPODARCZE 


Zmierzch akcyj 


Do przeszłości należą czasy, kiedy akcje 
przemysłowe cieszyły się w Polsce dużem zain- | 
teresowaniem wśród najszerszych sfer społeczeń- 
stwa, znajdując zawsze chętnych nabywców. 
Obecnie akcjami nikt się nie interesuje, kursy ich 
spadły do niezwykle niskiego poziomu, a obroty 
giełdowe papierami dywidendowemi ograniczają | 
się do kilku zaledwie gatunków. 4 

Jakież są przyczyny tego stanu rzeczy? Nie- 
watpliwie obok anemji kapitałowej naszego ryn- 
ku na pierwszem miejscu należy wymienić nie- 
zwykle ostry przebieg przesilenia i ciężką sytua- 
cię produkcji przemysłowej. Przesilenie USZCZU- 
plito bowiem substancję majątkową  większości| 
przedsiębiorstw i sprowadziło ich rentowność do 
minimum. Nietylko pojedyńcze zakłady, ale całe 
gałęzie produkcji, pracują dziś częstokroć bez zy- 
sku, bądź też nawet ze stratami. Ponieważ zaś 
kurs akcyj jest funkcją wartości, jaką reprezen- 
tują dane przedsiębiorstwa oraz dochodu, jakie 
one dają, przeto uszczuplenie obu tych elementów 
musi odbijać się ujemnie na kursach giełdowych. 

Obok tych ogólnych przyczyn, zwiazanych 
z rozwojem konjunktur, istnieją jeszcze- pewne 
szczególne momenty, które wpływają, iż nawet 
w tych warunkach, gdzie spółki akcyjne mogły- 
by mimo kryzysu pracować bez strat, nie są one 
w stanie wygospodarować dochodu, niezbednego 
dla dalszego trwania warsztatu produkcji. Szcze- 
gólnie upośledzone są większe spółki akcyjne. 
Przykładów tego upośledzenia jest dużo. I tak 
ustawodawstwo socjalne w większym stopniu 
obciąża zakłady duże, niż małe, np. ograniczając 
swobodę ruchów w zakresie przystosowania licz- 


Olbrzymi odpływ złota z 


Według danych nowojorskiego Federal Reserve Banku 
wywóz złota ze Stanów Ziednoczonych przedstawiał w 
w tygodniu ubiegłym wartość 66.01 milj, dol., wobec 60.96 
milj. w tygodniu poprzednim, z czego ca za 20 milj. dol. 
wywieziono do Szwajcarii, po 19 milj. do Holandji i Fran- 
cji, za blisko 7 milj, do Belgii I za 1 mili. dol. do Anglii. 


e Stanów Zjednoczonych 


Pozatem depozyty złotowe zagranicznych banków emisy|- 
nych w Federal Reserve Banku, wzrosły dzięki zakupom | 


Bilans Banku Polskiego 


W ubiegłej dekadzie Bank Polski, celem uzupełnienia 
zapasów dewiz, wymienił około 30 miljonów złota na de- 
„wizy, wobec czego zapas złota zmniejszył się o wymienio- 
ną sumę i wynosi obecnie 524 milin. 31 tys. zł. Równocze- 
Śnie zapas dewiz, zaliczonych do pokrycia zwiększył sie o 
6 milin, 797 tys. zł. do sumy 45 milin. 245 tys..zl. Pienią- 
dze į należności zagraniczne, niezaliczone do pokrycia, wy- 
kazują spadek o 4 milin. 421 tys. zł. t. j. sumę 112 milin. 
780 tys. zł. Portfel wekslowy zmniejszył się o 1 milion 321 
tys. zł. i wynosi 636 milin. 209 tys. zł. Stan pożyczek za- 
stawowych spadł o 2 miliony ` 654 tys . zł. do sumy 114 
milin. 731 tys. zł. Inne aktywa wynoszą kwotę 135 milin. 


Przymusowa orqanizacja przemysłu naftowego 


Minister Przemysłu i Handlu wyznaczył przemysłow-| poglądów grup na naistotniejsze momenty porozumienia, 
com naftowym do dnia 1 czerwca r. b. termin swobodnego | przyjęty został program dalszych 


przeprowadzania prac organizacyjnych w drodze dobro- 
wólnego porozumienia. Gdy w tym czasie mimo długo- 
trwałych konferencji do porozumienia nie doszło, podięło 
Min, Przemysłu i Handlu dalszą inicjatywę w tej sprawie. 

W dniach 8 i 9 b. m. odbyły się we Lwowie, pod 
przewodnictwem dyr. Czesława: Pechego i przy współ- 
udziale naczelnika wydziału nafty inż. Henryka de Fried- 
berga | komisarza rządowego Syndykatu Przemysłu Naf- 
towego inż. Pawła Wrangla konferencje w sprawie organi- 
zacji przemysłu naftowego. W konferencjach tych brali 
udział przedstawiciele wszystkich ugrupowań przemysło- 
wych. a więc Syndykatu Przemysłu Naftowego (rafinerje 
zrzeszone), „czystej” (bezrafineryine) produkcji ropy, t. i 
nowopowstałego „Syndykatu Producentów Ropnych", oraz 
„Średnich i małych" (stojących poza kartelem) rafineryj| 
naftowych. > 

Na wezwanie dyr. Pechego sformułowały wszystkie 
trzy ugrupowania wyniki dotychczasowych prac organiza- 
cyjnych i swoje postulaty. Z referatów tych wynikło, że 
wszystkie grupy okazują wole stworzenia wspólnej. orga- 
nizacji oraz poczyniły postępy w kierunku skonsolidowania 
się wewnętrznego. Dotyczy to zwłaszcza grupy czystej 
produkcji. 

Po wyjaśnieniu, na czem polegają właściwie różnice 


„DZIEŃ POLSKA, 15 czerwca 1932 r. 


by robotników do stanu zatrudnienia. Jaskrawe 
przykłady tego rodzaju anomalji widzimy szcze- 
gólnie na Górnym Śląsku, gdzie szerokie upraw- 
nienia t. zw. komisarzy demobilizacyjnych utru- 
dniają dostosowanie załóg robotniczych do roz- 
miarów produkcji. Również ustawodawstwo po- 
datkowe upośledza wyraźnie zakłady o dużym 
kapitale akcyjnym, a to przedewszystkiem w ża- 
kresie wymiaru podatku dóchodowego. ż 

Jeżeli weźmiemy np. dwie spółki akcyjne, z 
których jedna posiada kapitał akcyjny w wyso- 
kości 500.000 zł., druga w wysokości miljona zł. 
prżyczem obie osiągają jednakową nadwyżkę do- 
chodów w wysokości 50.000 zł., to oczywistem 
jest, iż podczas gdy zysk pierwszej spółki wynosi| 

10 proc., to drugiej wynosi jedynie 5 proc. Zwy- 
kła zasada progresji wprowadzona do konstrukcji 
państwowego podatku dochodowego nakazywa- 
łaby odmienne opodatkowanie zarobku każdej z 
tych spółek. Tymczasem podatek dochodowy jest 
w obu wypadkach od kwoty 50.000 zł., a więc| 
jednakowej wysokości, co, rzecz prosta, stwarza; 
nieproporcjonalnie wysokie obciążenie dla spółek 
o wysokim kapitale akcyjnym. Należy przytem! 
dodać, iż od ewentualnej dywidendy akcjonariusz 
musi płacić ponownie podatek dochodowy, chyba, 
że obchodząc przepisy prawne, fńie ujawnia po-; 
siadanych akcyj. rezygnując jednocześnie z u- 
prawnień akcjonariusza. 

Wymowa tych kilku przykładów z dziedziny 
fiskalnej — a możnaby przytoczyć ich więcej — 
wystarcza, aby zrozumieć niechęć kapitału do lo- 
katy w akcjach. 

R. M. 


złota amerykańskiego o 49.19 milj. do 413.62 milj.. dol. 

Przywóz złota do Stanów w ubiegłym tygodniu wyniósł 
zaledwie 4.23 milj. dol, wobec czego straty netto wyra- 
żają się kwotą 100.97 milj, gdy w poprzednim tygodniu 
wyniosły 85,4 milj. dol, przed dwoma tygodniami 56,71 
milj. dol., a przed trzema tygodniami 25,32 milj. dol. 

W bieżącym tygodniu odpływ złota trwał w dalszym 
dłągu we wzmożonym stopniu, 


375 tys. zł., t. i. o 3 milin, 594 tys. żł. mniej, niż w po- 
przedniej dekadzie. 

W pasywach pozycja natychmiast płatnych zobowią- 
zań zmniejszyła się o 8 milin. 824 tys. zł. do 152 milin. 
242 tys. zł. Równocześnie obieg biletów bankowych spadł 
o 26 milin. 280 tys. zł. do 1.076 milin. 628 tys. zł. 

Stosunek procentowy pokrycia obiegu biletów i na- 
tychmiast płatnych zobowiązań, Banku wyłącznie złotem, 
wynosi 42,64 proc., t. i, o 12,64 proc. ponad całkowite po- 
krycie statutowe; pokrycie kruszcowo - walutowe — 46,33 
proc., t ij. o 6,33 proc. ponad pokrycie.statutowe, wreszcie 
pokrycie złotem samego tylko obiegu biletów bankowych 
wynosi 48,54 proc. 


rokowań między po- 
szczezólnemi grupami, po których zakończeniu zostanie w 
dniu 22 b. m. we Lwowie rozpoczęta faza pertraktacyj, pod 
kierowniętwem dyr. Pechego. Gdyby powyższa akcja 
medjacyjna Min. Przemysłu i Handlu nie odniosła rezulta- 
tu, Ministerium w dalszym rozwoju swego programu przy* 
stąpi do przymusowego zorganizowania przemysłu nafto- 
wego, opierając się na ustawie o regulowaniu stosunków 
w przemyśle naftowym. 


— KUPCY ZBOŻOWI RADZĄ PRZED KONFEREN- 
CJA W MIN. PRZEMYSŁU I HANDLU 

W związku z konferencją rolniczą, która w dniu 24 b. 
m. ma się odbyć w Min. Przemysłu i Handlu, w dniu 16 b. 
m., odbędzię się zebranie prezydjum rady zrzeszeń kup- 
ców zbożowych: Zebranie to ma na celu ustalenie pozlą- 
dów kupiectwa zbożowego, na szczegóły programu ogólnej 
polityki rolnej. Rada zrzeszeń kupiectwą zbożowego jest: 
iak wiadomo, częścią składową rady naczelnej zrzeszeń 
kupiectwa polskiego. Prezesem tej organizacji jest p. Oskar 
Marchlewski z Poznania, wiceprezesem zaś p. St. Barci-| 
kowski z Warszawy. Rada zrzeszeń kupiectwa zbożowe- 
go obejmuje związki tej branży na terenie całej Rzeczy- 
pospolitej. 


P 


Czy grozi nam niedobór zbożowy? 


Odpowiedź wyraźna na to pytanie nie należy do naje 
łatwiejszych, zwłaszcza wobec elastyczności naszej kon- 
sumcji i stosowanej przez nasze rolnictwo metody prze- 
rzucania się z uprawy iednych zbóż do uprawy drugich, 
jak również przechodzenia z produkcji zbożowej do hodo- 
wlanej w zależności od koniunktury. Nie należy zbytnio 
wierzyć przepowiedniom tego rodzaju, że „po latach chu- 
dych, muszą przyjść lata tłuste" į odwrotnie, to jednak lek- 
ceważyć nie można siły i znaczenia pewnej cykliczności 
okresów w produkcji rolniczej. Jest to jakby będne koło, 
z którego znaleźć wyjście należy do podstawowych zasad 
racjonalnej polityki rolnej. Nie wdając się jednak w pole- 
miczne przewidywania pozwólmy mówić cyfrom. Okres 
intensywnej gospodarki należy do przeszłości już od poło- 
wy 1930 r. zarówno co do uprawy mechanicznej, jak i che- 
micznego zasilania gleby. Pługi parowe i traktory stoją 
bezczynnie, i niszczeją, bo rolnika nie stać przy obecnych 
cenach zboża na kosztownego mechanika, środki pędne, 
smary, remont i t. p. j 

Nawożenie ogranicza się prawie wyłącznie do oborni= 
ka, i to coraz słabszego w składniki dla gleby pożywne 
wobec zaniechania w dużej mierze skarmiania inwentarzem 
pasz treściwych. Poniższe cyfry za 4-lecie kampanii sto- 
sowania nawozów sztucznych, wskazują faskrawie na za- 
nik nawożenia chemicznego. Zużyto mianowicie w tonnach 
na jesieni 1928 r. fosforu (P205) 67.300, azotu (M) — 
13.100, potasu (K20) — 29.000 W 1929 r. fosforu — 60.100, 
azotu 13.400, potasu 25.000. W r. 1930 fosforu 40.400, azo- 


| tu — 11.800, potasu — 15.000. W r. 1931 fosforu — 25.800 


azotu — 4.500, potasu — 6.700. W Belgii na 1 ha'ziemi u- 
żytkowej zużyto w r. 1927 azotu 28 kg., fosforu 45 kg. pota- 
su 21 kg — zbiór z 1 ha wyniósł żyta 23,4 q, pszenicy 26,2 
q. Polska w tym samym czasie zużyła na 1 ha azotu 1,3 
kg, fosforu 3,1 kg, potasu 2,9 kg — zbiór wynosił z 1 ha — 
żyta 10,9 q, pszenicy 11,8 q. Teraz porównać należy zbio- 
ry bszenićy i żyta w latach 1929 — 1931 w miljonach q.: w 
r. 1929 pszenicy zebrano 17.9, żyta 71,1, razem 88. W rokú 
1930 pszenicy 22,9, żyta 60,6 — razem 92,5, W r. 1931 
pszenicy 22,6, żyta 57, razem 79.6. Zbiory w r, 1930 wyro- 
słe na nawozach wysianych w jesieni 1939 r, są najwyż- 
sze za ostatnie 10-lecie. W jesieni 1930 r. następuje gwat- 
towny spadek użycia nawozów pod oziminy, co w kon* 
sekwencji przynosi obniżenie się zbiorów w r. 1931, wyro- 
słych na nawozach wysianych w jesieni 1930 r. — z 92,5 
milj., a w r. 193 na 79.6 q, czyli prawie © 15 proc, 

Przyjmując dane Gł. Urzędu Statystycznego za r. 1930 
stwierdzić możemy, że konsumcja na głowę ludności w 
Polsce wynosi rocznie cą 48 kg pszenity I 180`kg żyta 
Czyli w sumie dla całego zaludnienia roczne spożycie wy- 
nosi: pszenicy ca 15 mili. q, żyta 56 mily. q. Razeri 71 mili 
d. Nadwyżka więc pozostająca w r. 1931 po odliczeniu kon- 
sumcji wewnętrznej wynosi dla pszenicy 7,6 mili. q, dIA 
żyta 1 milj. q. Razem w roku 1931 8.6 mili, q. Jeżeli terdz 
weźmiemy pod uwagę fakt, że prawie od 2 lat wysiew na- 
wozów sztucznych groźnie maleje, i rolnik eksploatuje te 
zapasy składników chemicznych, które nagromadziły się w 
glebie w latach dobrej koniunktury, uwzględniając przy- 
tem pewną dysharmonię w stosunku do ilości składników 
stosowanych w najrozmaitszych nawozach sztucznych pod 
rozmaite rośliny (specjalnie złe ustosunkowanie się u nas 
nawozów fosforowych i potasowych) i sądząc z ogólħej 
tendencji pozwalającej przypuszczać, że powierzchnia za- 
siewów uległa u nas zmniejszeniu, to dojść możemy do 
bardzo smutnych wniosków. Jeżeli zbiory naszych zbóż 
będą w tym samym stopniu spadały jak dotychczas, to 
może się okazać, że nie mówiąc już o możliwościach wy- 
wozowych, możemy się stać nawet nie krajem samowystar- 
czalnym pod względem zbożowym, lecz przeciwnie stanie- 
my wobec braku zboża na potrzeby konsumcji wewnętrz- 
nej. Przyjmując, że obszar zasiewów w roku 1932-33 mo- 
że wynosić 5 mili. ha (w roku 1931 — wynosił 7.591.100 
ha), to tylko przy zmniejszeniu zbiorów © 2 q z jednego ha 
ogólny zbiór spaść może o 10 milj. q. W związku z usta- 
laniem w chwili obecnej programu polityki rolnej na rok 
1932/33, zagadnienie dostarczenia polskiego zboża polskim 
konsumentom staje się sprawą, której nie można nie uwa- 
żać za aktualną. 3 


, Stan zasiewów 


Zgodnie z danemi Głównego Urzędu Statystycznego, 
ustalonemi na podstawie doniesień 5.051 korespondentów 
rolnych, stan ozimin, a mianowicie pszenicy i żyta, w dru= 
ziej połowie maja pogorszył się nieco, w porównaniu z 
miesiącem poptzednim. Przyczyną tego był przypuszczal- 
nie brak opadów w drugiej połowie kwietnia i w pierwszej 
dekadzie maja, poprzedzony niewielką ilością opadów w 
pierwszej połowie kwietnia. Obfite deszcze, które miały 
miejsce w końcu drugiej dekady maja, nić! spowodowały 
jeszcze widocznej zmiany w stanie zasiewów w, drugiej 
połowie tego miesiąca. [Większość korespondentów stwier- 
dza, że w końcu maja dopiero Ilość opadów była naogół 
dostateczna, w niektórych miejscach zaś nawet nadmiar. 
Największą ilość deszczów zanotowano w końcu maja w 
województwach pomorskiem, poznańskiem, białostockiem 
i lubelskiem, najmniejszą ilość w kieleckiem, wotyńskiem, 
krakowskiem i łódzkiem. Nadmierną ilość opadów w tym 


okresie wykazało przedewszystkiem województwo lwow- 
skie, następnie pomorskie, poczem zaś wileńskie oraz po- 
leskie i lubelskie, 

Kwitnienie sadów odbywało się w warunkach bardzo 
pomyślnych. Pod tym względem wyróżniają się zwłaszcza 
województwa centralne i zachodnie, Uszkodzenia w sadach 
z powodu przymrozków były bardzo niewielkie. Większe 
stosunkowo uszkodzenia sygnalizują z województw wo- 
lyńskiego oraz południowych. Siew jarych zbóż odbył się 
w warunkach pomyślnych, chociaż w początku siewów 
naogół niezbyt sprzyjających. 


Spadek wywozu węgla 


W maju r. b, wywieziono z Polski 744 tys. ton, a więc 
o 97 tys. ton mniej niż w kwietniu. Na rynki licencyjne 
wywieziono ogółem 150 tys. ton, a więc 32 tys. ton mniej 
niż w kwietniu r, b. Spadek eksportu dotyczył Austrii, 
wskutek dalszego ograniczenia przydziału dewiz ifnporte"| 
rom węgla przez Austriacki Bank Narodowy. Wywóz na 
rynki konwencyjne zmniejszył się o 14 tys. ton i wynosił, 
491 tys. ton, przyczem wzrósł eksport do Szwecji i Fin- 
landji, natomiast spadł do Norwegii i Łotwy. Wysyłki na 
inne rynki utrzymały się mniejwięcej na poziomie poprzed- 
niego miesiąca. Na rynki europejskie wywieziono w tna- 
ju 64 tys. ton, a zatem o 37 tys. ton mniej niż w kwietniu 
Spadek ten wywołoło zmniejszenie się wysyłek do Włoch 
i Szwajcarii, gdzie wprowadzono kontyngenty na przywóz 
węgla, Wywóz węgla okrętowego I na teren Gdańska u- 
trzymał się prawie na tym samym poziomie co i w kwiet- 
miu . Przeładunek węgla w Gdańsku zmniejszył się o 48. 
tys. ton, a w Gdyni wzrósł o 19 tys. ton, ogółem więc 
przeładunek w obu portach Polski spadł w maju w porów- 
naniu do kwietnia o 29 tys. ton. 

. s . 

Środki, zastosowane przez polski przemysł węglowy 
w walce z konkurencją węgla brytyjskiego na rynku gdań. 
skim, okazują się niewystarczające. Zbyt węgla polskie- 
go na obszarze Wolnego Miasta coraz więcej spada, rośnie 
natomiast napływ węgla angielskiego. W tych warunkach 
rozwiązania problemu wyrugowania węgla brytyjskiego z 
polskiego obszaru celnego staje się coraz bardziej palące 


INFORMACJE 

— DALSZE STARANIA NAD ROZSZERZENIEM ZBY- 
TU WEŁNY KRAJOWEJ 

Jak -donosi korespondent’ Agencii „Iskra“ z Wilna, za- 
interesowane organizacje handlowe i rolnicze na terenie 
województwa wileńskiego, prowadzą obecnie prace nad 
organizacją wykończalni sukna wiejskiego oraz przędzalni 
wełny. Powstanie takiego zakładu przyczyni się niewątpli- 
wie bardzo wydatnie do zwiększenia zbytu welny, wpły- 
wając jednocześnie na rozwój hodowli owiec, 

— PRZYWÓZ RYŻU 

W tych dniach nadszedł do Gdyni statek „Hensada”, 
który przywiózł wprost z Indyj Brytyjskich dalszy ładu- 
nek 7.315 ton ryżu. Jest to piąty większy transport w se- 
zonie bieżącego roku, w którym przywieziono już-dla nsz- 
czarni ryżu 29.063 ton ryżu nieluszczonego, wobec 46.864 
ton za cały 1930 r. i 75.286 ton za cały 1931 r. 

Import znacznych ilości ryżu pozostaje w ścisłym 
związku z wybudowaniem na terenie Qdyni łuszczarni ry- 
żu, której produkcja zaspakaja nietylko potrzeby rynku we- 
wnętrznego, ale stwarza poważne nadwyżki eksportowe 

W ciągu ubiegłego roku wyeksportowano, gotowych; 
produktów drogą wodną z Gdyni 27.658 ton, a w tem 7.932, 
ton do Anglii, 15,657 ton do Niemiec, 2.126 ton do Norwegii, 
976 ton do Szwecji, 590 ton do Estonji, 268 ton do Finlandji 
1 210 ton do Egiptu į Turcji. Ryż łuszczony i mączkę eks- 
portuje się nietylko drogą wodną do krajów zamorskich, 
ale również koleją do Czechosłowacji, Austrjl, Niemiec, 
Węgier i Rumunji. 


Wyścigi konne 


WYNIKI Z 25-go DNIA SEZONU WIOSENNEGO (14.VI) 

I z płotami. Nagr. 1500 zł. dla 4 1. i st. koni — 2400 m. 

1. Fitabenogt Aik Down i Rudaws) C, Bronikowskiego Ha 

|. Lipowicz, ajduk II, 3, Szeryf, 4. Bscarat, 5. Giewont. 

KL W 2 jak sek. łatwo o 1 dług. Tot. zw. 28, fr. 18139. 

l. Nagr. gł. dla 4 1. i st. og. I kl. — 2200 mtr. 

1. Hurysa (Manton i Rara Avis) L. Rüdisera — chi. Balcer I, 

a RA 

Ew. 114, ir 38121 T n ors 
II, Nagr. 1800 zł. dla 4 1. | st, eg. i kl. — 1600 

1. RZ T. Falewicza 1 Z Oddowskiekć 

— j. Janusik, 2. Nurmi, 3. Sangeskoenigin, 4, Gran Chuckie, 


„DZIEŃ POLSKU, 


5. Tyr. Wygr. w 1 m. 46 sek. w walee o łeb. Tot. zw. 40, 
tr. 20 1 17. 

IV. Nagr. 1800 zł. dla 4 1. i st. og. i kl, — 1800 mir. 
1. Eros II (Kings Idler i Antinea) M. Bersona — ż. Stasiak, 
2. Bohun II, 3. Majdan, 4. Colombina, 5. Shou - Shou. Wygr' 
w 1 m. 46 sek, w walce o */, dług. Tot. zw. 20, in 15 1 16. 

V. Nagr. 2100 zł. dla 3. i st. og. 1 kl. — 2400 mtr, 1. 
Grzela (Wily Attorney i Sucha) M. Wąsowskiego — cht. Kto- 
szewski, 2. Flagrant, 3 Jontek. Wygr. w 2 m. 44 sek. łatwo 
0 4 dług. Tot. 36. 

Vi. Nagr. 2500 zł. Handicap dla 4 1, i st. og. I kl, — 
2100 mtr. 1. Firley (Finnlinder i ti Maiden) A. Tańskie- 
go — ż. Jagodziński, 2. Jeziorna, 3. Chapeau Bas, 4. Jora 
Wygr. w 2 m.23 sek, łatwe o 34 dług. Tot. zw. 18, fr. 13 i20 


YII. Nagr. 1800 zł. pięść: is depp 1. Ra- 
duna (Famuhte i Radaune) I. hr. Mielżyńskiego — ż. Gołow- 
ryf, 6. Ibarra, 


kin, 2. Kapitol, 3. Giermek, 4, Damsel, 5. 
7, Dolorosa, 8. Toledo Il. Wygr. w 1 m. 47 sek. wysyłana 
o dług. Tot. zw. 37, fr. 16, 20 i 24, r 
VIII. Nagr. 1600 zł. dia 3 1. og. i kl. — 2100 mtr. 1. Fi- 
giel II (Schalke i Fox Trot) L. Schweizera — t. Gółowkin, 
2. Diu Szato, 3. Beheń, 4. Herod, 5. Atylls, 6. Koncert, 
7. Tamara. Wygr. w 2 m, 24 sek, w walce o łeb. Tot, zw. 


43, fr. 19, 14 1 15, 


NASI FAWORYCI NA DZIEŃ 16-go CZERWCA R. B. 
Komandor. 

Mora, Szarotka, Bouton. 

Nostromo, Curja, Ikarus, 

Nostromo, Odra, Dagmara, 

Imp Il, Atylla, Ramba. 

Fordon, Gralath, Soravia, 

Tout en Haut, Mospan, Hermes. 

Jataka, Emir. 


puanakpr 


Radjo 

HENRYK SZTOMPKA PRZED MIKROFONEM 

W sobotę 18 b. m. o godz. 22.05 świetny pianista p. 
Henryk Sztompka wykona na wstępie recitalu Chopinow- 
skiego Nokturn C-moll op. 48 Nr. 1 — utwór o głębokim 
patosie, dramatycznie spotęzowany w części środkowej, 
poczem: Mazurek Cis-moll, op. 50 Nr. 3,-elegiiny poemat 
o szerokiem założeniu, niezrównanie poetyczny w szcze- 
gółach, Walc Es-dur, polonez Es-moll, w którym Niecks 
widział obraz „syberyjskiej niedoli polaków* i wreszcie 
Ballada As-dur dopełnią programu sobotniego. 


OLBRZYMI ROZWÓJ RADJA ANGIELSKIEGO 

Angielskie Ministęrium Poczty przedstawiło Parlamen- 
towi sprawozdanie Brytyjskiego Towarzystwa Radjowego 
Ł zw. British Broadcasting Corporation za ubiegły rok bud- 
żetowy, który się skończył 1-go kwietnia. 
stycznia 1930 roku, liczba zarejestrowanych radjosłuchaczy 
wynosiła 3.411.910. „Na dzień 1-go stycznia 1932 roku licz- 
ba zarejestrowanych słuchaczy wyniosła 4.330.735. Liczba 
zarejestrowanych wzrosła więc o olbrzymią cyfrę 918.825. 
Cyfry te obejmują również licencje wydawane bezpłatnie 
dla zarejestrowanych niewidomych, których cyfra na 1-go 
stycznia 1931 r. wyniosła 19.460, zaś na 1I — 1932 r. — 
28.981. Koszt licencji rocznej wynosi 10 szylingów od za- 
rejestrowanego aparatu. Z tego połowę zatrzymuje Skarb 
Państwa. 


SOBOTA 
18 czerwca 
12.45 — Poranek szkolny ze Lwowa. 13.35 — Płyty. 
15.10 — Płyty. 15.30 — Wiadomości wojskowe dla wszyst- 
kich. 1540 — Słuchowisko dla dzieci, 16.05 — Płyty 
16.40 — Przegląd wydawnictw. 17.00 — Muzyka rosyjska 
18.00 — Odczyt. 18.20 — Muzyka lekka. 18.50 — Roz- 


15 czerwca 1932 r. 


Na dzień 1-go | żyw. 


maitości. 19,35 — Pras, Dz. Radiowy. 1045 — Książka | 


rolnicza — inż. W. Sawicki. 20.00—Muzyka lekka w wyk. 
ork. Filh. Warsz. 21,55 — Komunikaty. 22.05 — Koncert 


] 


Chopinowski. 22.40 — Wiad. sportowe. 22.50 — Muzyka | 


taneczna. 
Program dzisiejszy podaliśmy w Nr. 112 z dnia 13 b. m 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


NOTOWANIA URZEDOWE z dn. 45.6 
WALUTY 


Holandja 361. Belgja 124.30. Szwajcaria 


174. Londyn 32.65 — 32.62. Nowy Jork 8.916. 
Paryż 35.06. Włochy 45.74. 


W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 


złotego 4.89 zł. 
PAPIERY PROCENTOWE 


4% _Poż. Inw. Ser. 94.50, 4% Poż, Dol. 47.25, 


8% L. Z. B-ku Roln. 94, 8% L. Z. B-ku Q. K. 94, 


7% L. Z. B-ku Roln. 83.25, 7% L. Z. B-ku G. K. 
83.25, 6% Obl. m. W-wy. 1926 r. zł. VI em. 28, 


Nr. 164 


10% Poż. Kol. 101, 7% Poż. Stab. 44 — 43.50 — 
43.75, 49% L. Z. zł. 32.25 — 38, 8% Miejskie: zł. 
51.75 — 54.50 — 53, 8% L. Z. m. Łodzi 51.25, 8% 
L. Z. m. Piotrkowa 50. 


AKCJE 
Bank Polski 70. Tow. Fabr. Cukru 17. Lil- 
pop 10.50. 


Rynki zbożowe i towarowe 
ZIEMIOPŁODY 


WARSZAWA, 14.6. Na zebraniu giełdy zbożo. 
wo-towarowej w Warszawie obrót ogólny wynosił 
576 t, w tem żyta 75t. Notowano za 100 kg. pa- 
rytet wagon Warszawa w handlu hurtowym, w ła- 
dunkach wagonowych: żyto 29.00—30.00, pszenica 
jednolita 30,50 — 31.00, pszenica zbierana 29.50— 
30.00, owies zbierany 23.50 — 24.50, owies 
jednol. 25,50—26.50, jęczmień na kaszę 22.00— 
22.50, jęczmień browarowy 24.50—25,50, groch 
polny jadalny 30.00 — 33.00, groch Victoria 30— 
34.00, rzepak zimowy 38.00—40.00, koniczyna 
czerwona surowa bez grubej kanianki 150—175, 
koniczyna czerwona bez kanianki o czystości do 
97% 190—200, koniczyna biała surowa 250—350, 
koniczyna biała bez kanianki o czystości do 
97% 325—425, mąka pszenna luksusowa 50,00— 
55,00, 4/0 45—50, żytnia pytlowa 45—46, sitkowa 
34—35, razowa 34—35, otręby pszenne szale 14,50— 
15.00, średnie 14,00—14.50, żytnie 14.00—14.50, ku- 
chy Iniane 22,00-23,00, rzep. 17.50-18.00, słoneczni- 
kowe 40—44% 18.0-18.5, peluszka 26.00—27.00, sera- 
dela podwójnie czyszczona 30—33, łubin niebieski 
14.0—15.0, łubin żółty 20—22, wyka 25.00—26.00, 
siemię Iniane bazis 90% 38,5—40. Usposobienie spo- 
kojne. 

POZNAN, 14.6. Żyto 24.50 — 25.00, pszenica 26.00—. 
27—, jęczmień 64—66 kg. —21.00, 68 kg. 21.00—22.00, 
owies 21.00—21.50,— owies nadający się do siewu —.— mg- 
ka żytnia 65% 39.00—40.00, pszenna 65% 41.50—46.25, otrs- 
by żytnie 14.75—15 00, p: 12.75—13.75, pszenne grube 
14,25—15.00, rzepak —. — gorczyca ———, wyk 
Jetnia —, „—, peluszka 


A 
—, groch Victoria 25—26, 
Folgera 32—35, łubin nieb. 11,00—12,00, żółty 13.50—1 4.50. 
słoma luźna —, prasowsna ——.—, 


siano luźne —— 
—, , prasowane —. «—, sismo nadnot. ———, Usposo- 


bienie spokojne. Tranzskcja na odmiennych warunkach. 


RYBY z 
WARSZAWA, 15.6. Ceny ryb za 1 kg. w hurefe: karpie 
e 3.50; w detalu: karpie żywe 3.80—4.25, śnięte 2,50—, 
3.00, lim żywy 3.00—1.00, śnięty 2.50—3,00, karaś żywy 3.00, 
4.00, śnięty 2—?, jestotr 5—6, łosoś 450—5.0, węgorz 3—4, 
ndaez 3.5), szczupak śnięty 2—3.50, leszcze 2—250, sun 
y 3, ślizy 2—2.50, średnica 1, drobnica 0.50—0.60. 


Biuletyn meteorologiczny 


Dziś w Warszawie o godz. 10 ciśnienie 750.5, temp. 


18.2, wilgotność w %% 76, stan nieba chmurno. 

Przewidywany przebieg pogody w dniu jutrzejszym: 
zachmurzenie zmienne, malejące, rankiem nieco chłodniej, 
w ciągu dnia ciepło. W całym kraju słabnące wiatry pół- 
nocno-wschodnie i wschodnie. 


jak tanio można kupić za cotówkę 

każdy winien się przekonać, zwiedzając: 

Polski Przemysł Meblowy „STYL“, 
Złota 7 róg Marszałkowskiej. 


Kolosalny wybór kompletów, sztuk 
pojedyńczych. 
2972 


ZZOZ re Tetnisko tapie 
OGŁOSZENIA DROBNE |SUGÓWEK, Sora adr > 
pokoje z pemi U (edy sło- 
necznym tarasem, otoczon: 
2 samochody WAY klem i ogrodem do zajęcia 
stanie do sprzedania c rh set Higer rsa 
30 H. P. Citroën l0- 3 m ja 
szenia słowne, do, Admin, 4258 
„Dnia Pol o“, Warszawa, = dekorati 
Szpitalna 1 pod Semochód | TAPET czeladnik hbi 
„Citrodn*. 4045 _ | mebli krk! gusto- 
wnie zakłada firanki, okno 
Pokoju Zamość: złoty przerabia materace, ko- 
kuję  etentuali wzamian | zetki od 10 para kroi ia 
udzielałbym francuskiego do- RJ Polna 62/42 telefon 
skonałym akcentem pomógł. 8.58-39. Komorek, 4136 
bym administrować wstawi samodzielny 
Zarządzający iętszych 
majątków, 14 lat praktyki, 


bym żywe inwentarze lub prze- 
szkoła rolnicza, Świadectwa 


pisałbym dożywotnią sumę. 
dobre. Poszukuje posady od 
- Dzień 


Warszawa Foksal trzynaście 

kawalerskie pokoje numer 
1 lipca, Wiadomość: „I 
Polski“, 4230 


jwski, 
czterdziesty Karnko' na 


Z EEE E T RE EE O S T 


OGLOSZENIA = por ida Pos ezpalty red4 W tekście 60 gr. rekiamy 40 gr. nekrologi do 50 mm. 20 gr, do 180 mm. 40 gr. wyżej 

PEE RCIE ER e 'ozajno m tabel i Pe » Poi i 

so wm szp) o ua Eat yć ezpal 88 gr. Drobne za irer inpri ai sady | prace wane) za 
OPLATA POCZTOWA UISZOZONA RYCZAŁTEM 

PRENUMERATA: g wom "ora ne wrony Miesięcznie zł. 5. ZMIANA Baw P. K. O. Nr. 8575 


Wuń: POL. POWSZ, SP. WYD. 


Drukowane m „Drukarni Mazowieckiej". Szpitalna 1.. 


Redaktor odpowiedzialny: SĘ, KELSZEWSKI 


